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w · dniu święta 

szych braci 
narodowego na­

so· uszników • l 
WARSZAWA PAP. W dniu święta na 

rodowego Czechosłowacji to jest w 29-tą co 
cznicę ogłoszenia niepodległoścI - w 19113 r. 
- zostały wysłane do Pragi następujące de 
pesze: 

"Jego Ekscelencja P. Clement Gottwald 
prezes Rady Ministrów - Praga. 

W dniu święta narodowego przesyłam 

Panu, Panie Premierze, moje najlepsze ty­
czenia w imieniu Rządu Rzeczypospolitej, 
wraz z zapewnieniem o braterskich uczuci arb 
dla Waszego kraju, z którym łączą nas wią­
zy przyjaźni i sojuszu. Będziemy dążyć do 
dalszego zacieśnienia tych więzów, by po~o­

~yć trwałe podwaliny lepszej przyszłości 
opartej o sprawiedliwy pokój. 

Klemen3 Gotlwald - premier Rzqdu Republild 
Czechosłowackiej 

PRAGA PAP. MinIster Informacji Kop~c· 
ky wygłosił przemówienie, w którym stwie1 • 

dzil, że nic nie zdola zacbwiać sojuszu Cze­
('hoslowacii ze Związkiem Radzieckim i wn:vs 
tkimi państwami słowiańskimi. Czechosiowa 
rja pn:eclwstawia się imperializmowi 1 staje 
po stronie tych, któlozy są za pokojem śwla.to 
wyl"l i wolnością oraz proklamują zasadę 

.. iuż nigdy więcej nie dojdzie do Monachium" 

,.Jego Ekscelencja dr. Edward Benasz, pre 
zydent republiki czechosłowackiej - Praga. 

Proszę przyjąć z okazji święta narodowe­
go moje naj serdeczniejsze życzenia pomyśinoś 
ci i dalszego rozkwitu dla Republiki Czecho 
Słowackiej oraz szczęścia osobistego dla Wa 
szej Ekscelencji. I I Dr Edward Benesz - prezydent Republiki 

(-) Bolesław Bierut (-) Józef Cyrankiewicz Czechosłowackiej 
~~ ........ ~ ...... ~ ...... ~ ................................ ~ ..... ,...~~ ............................................... ~ ....... ~ ........ ~ ........ ~~~ ...................................................................... ~ 
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Rozbitacka dodaje otuchy kondolierow~ giełdziarzy amerykański ch 

I L d ł • ., ... • II płas'llCzyźnie parlamentarnej", pragnąłby OD 
U r a n c U oS ".. C Z U lłI' o • I doprowadzić do rozwiązania obecnego parla-

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ Imen~ na pods~wie jego wł~nej uchwa l~ 8 

PARY! (PAP)'. De Gaulle !Złożył oświaAcze~ nie władzy osobisteJ prezydenta J premie i w razie zwycięstwa gauJli~tów w nowych wy-
me. w którym przedstawił szereg pos1ulatów zmniejszenie kompet~ncii parlamen/u. ra borach rozplsałb~ w prz.eclągu 48 g,Oclz l ~ re~~-

"

'lOlitycz.nYCh. Program de Gaulle'a moma by C S .". . d G II 'ł k rendum dla zatwlerdzema reformy Aons _ytu li " e Olf pisze, ze e au e Zrz.UCI mas· ę , . d ' kie u ku 

lam ~ o;ęty krąo z"r~ HU . tlJ.ąĆ w następt.Ij4Cych puruktach: I) na tych- uważając, że jest już przygotowany teren do w pozą anym prze;zen r n . 
i ft [~fi lf .11i'1stowe rozwiązanie parlamentu, 2} 'l!nu.~na jegQ ofensywy. Wzywa on zgromad~anje na- PARY! (PAP). We wtorek rano zbierz", ~14 

Ko ns l ytucJi przez zastąpienie \Systemu wybo- rodowe do popełnIenia samobójstwa, uiawnia l pod przewodnictwęm prezydenta repubEki 
W ~bozle r.eakcł\ polskie) panuje obecnte r6w proporcjonalnych systemem opartym na wolę znIszczenia autorytetu przedstawicielstwa Vincent Auriola rada ministrów dla zredago­

prawdz~wy. kOCIokwik. Trudno slę zreszt, te- 7aSadZle zwykłej większości, 3) pt1Zeprowadze- narodowego l chce rzqdzić na podstawacli ce- wa:nia deklaracji rządowej, która w środę po 
mu dznvfc. . nie nowych wyborów pOW1SiZechnych. zarys tycznych. Dzi.ennlk podkreśla, h de Gaul- południu zostaniet . zło,żo~a· na zgrJm'ldze:Jiu 

Jakże loł Ideowy "wódz" leI, pan Mikołaj- fi De G~ulle ~ytykowal w oświad.czen.iu le'a ośmieliło rozbicie sił robotniczych, spowo- ~ narodowym. Dla przygotowania tego posledze­
ayk, wokół którego próbowali z;budować całą ~ wym .d~lalaln?sć parlamentu francu~klego i dowane pt1Zez francu\Ską partię SOCjalistYCzną" nia premier Ramadier zwolał ścisłą . naradę m:­
legendę, zamyka swą karierę polityczną w jJ o dkresitł kom~oSć przeprowad.zema re·for- Omawiaj!,!c zamiary de Gaulle'a I'gen·cja nisterialn4 poświęc;o.np zagadnien,om !P~PO-

Polsce finałem godnym amerykańskiego Ulmu m...;.y_k_o .. l1S_tY;..t.u.c.;.y.;.Jn.e...;J;..' ...;p;.r.z.e.w.I_d.u;;.Ją;;.c.e.;.J~w.z.m.o.c.n.l.e-~."F.r.a.n.c.e~P.re.s.s.e."..;.pl.· s.z.e., .ż.e~ch.c.e~o.n~d.z.ia.ł.a.ć.,.,n.a~.d.a.rcz..;.y.m~i~fi.n.a.ns.o.w..;.y.m •. ~~~~~~~~~"" 
szpiegowskiego, zainscenizowan~o według 
scenariusza I powieści Conan Doyła lub Wal­
lace'a. 

Ale nietylko zakończenie kariery pana Mi. 
kołajczyka pachnie szpiegowskim filmem. Po­
czątki tej kariery l jej przebieg - może mniej 
z!Ilane szerszym masom społeczeństwa - by­
najmniej nie były mniej lensacyjne 1 tł6ma· 
czą epilog. 

Miko/ajczyk do Polski przyleciał m 
pokładzie obcego samolotu. PTZyle~iłł jako 
obcy agent, aby wykonać na obce złecenie 
"robotę" n<l obcą rzecz. Starał się dla swych 
obcych mocodawców jak mógł najlepiej I do­
piero kiedy dalsza jego "robota" pTlectw Pol­
~ce Ludowej na rzecz obcych stała się nieu­
~yteczna, - obce wywiady zabrały go, Jak 
zwykły zabierać swycb Już skompromitowa­
nych rezydentów. 

Chcielibyśmy przypomnieć tu dzieje plerw­
~7el "robotv" pana Mikołajczvka na T7ecz 
swych anglosaskich mocodawców. Pan MIko­
łajczyk, - podówczas jeszcze wlrepremier 
Rządu Jedności Narodowej, brał udział w skra 
!lzle delegacjI po,lsklej w Konferencll Poczdam 
s!dej. Jak wiadomo rząd polski dążył wów­
('7.as do uzysltania zgody mocarstw na obecne 
granice na Nyssle I Odrze wraz ze Szczeci­
nem. Pan Mikołajczyk wiedział, że mocar­
,twa anglosaskie WÓWCz:ł5 !fotowe były pod 
naciskiem Związku Radzłeck'łego wYrazić swą 
zgodę na :!:ądanla PolskI. Mimo to sfarał stę 
wprowadzić pozostałą część delegacjI pol­
skiej w błąd I wywolać wśród członków dele­
r.acJI wrażenie, :!:e Wlelita Brytania I Stany 
7 i ednoczone nie zqodzą się na bdanla pol­
.. kle I sU!lerował dele~acjl konieczność pój· 
<id" na ustępstwa. 

Ten manewr Mikołajczyka został Jednak 
7.tll'maskowany I dele!{acja R 'ądu Polskiego 
w"walczyła obecne zachodnie !JTanlce Polsld 
wbrew Mikołajczykowl. 

W jakłeh ambasadacb szukał pan MikołaJ­
<'zyk natchnienia dla Innych swoich "robó­
telt", o tym ju:!: wiemv z lI::7.nych procesów 
"1 dowycb. Jeśli nie wszystkie te "robótki" pa­
n \I Mikołajczykowi się powiodły to Ju:!: nie 
j ego wina. 

Ucieczka zagranicę pana Miko/ajczylta 
wraz z sekretarką - Hulewłezową, wraz z 
',aj bliższymi komnanami spośród przywódców 
~SL-u Bryi", lh(liii~kim, K(\rb()"'~kim oraz łeh 
ionaml odsłania ostatecznie wobec najwIer­
niejszych owieczek Dana Mi.!'ałaj~yka Jego 

Po ucieczce Mikolajczgka 

e wla z c as 
Poseł Wł. . Kiernik solidaryzuje się z ruchem a nłymikołaJczykowskim 
WARBZAWA (PAP). W dniu 27 ł>m. powo­

lano spośród członków Rady Naczelnej PSL 
tymczasowy Naczelny Komitet WykoniIwczy 

Prezes - Niećko Józef, wiceprezes ,- Wy­
cech Cze.sław, wiceprerzes - Madejczyk Jan, 
sekretarz - Banach Kazimierz., z-ca eekrel4l­
rza - Koter Stanisław, 6kal'ł>nik - Dębski 
Jan. 

wie dżwigającej się z ruin Polski Ludowej o­
raz konieczności wprowadzenia stronnictwa na 
właściwą drogę 1 cał'kowitego zerwania ze 
zgubną polityką dotychczasowego kierownic­
twa, przypieczętowana zdraaziecka ucieczka 
Stanisława Mikołajczyka, postanowiliśmy pod­
jąć walkę i pracę, celem utrzymania ciągłości 
działa,lności PSL, 

W tym celu: 
1) Powołany zostal tymczasowy NKW PSL, 

WARBZAWA (PAP). Tymozasowy NKW który będzie penIi! swe funkcje do cza·su zwo-
• • • 

PSL ogłosił następujący komunikat: łania Rady Naczelnej, która wył<lni NKW PSL 
W związku z ucieczką za grMlicę b. preze- w myśl przepisów statutowych. 

sa Stanisława Mikołajczyka i niektórych człon 2} Tymczasowy NKW PSL doprowadzi w 
ków NKW PSL, dotychczasowy NKW przestał jak najkrótszym czasie do zwołania posiedze­
faktycznie istnieć. nia Rady Naczelnej PSL, które między innymi 

Swiadomi wi~1kiej .rO'I1, jaką mają do ode- wybierze statutowe władze stronnictwa. 
qran la chłopi zorganizowani w PSL w budo- Wszelkie zarządzenia wydawane ooniwom 

-----------------------------

organizacyjnym PSL bez wiedzy I aprobal1' 
ty,mczasowego NKW PSL będą traktowane .la­
ko niestatutowe i bezprawne. 

Wobec całkowitego przejęcia przez tym­
czasowy NKW PSL sekretariatu naczelnego w 
Warszawie, przy alei SU.orskiego 85 oraz na­
czelnego organu "Chłops.kiego Sztandaru" l 
"Gazety Ludowej" wszelka korespondencja o­
raz załatwianie interesantów odbywać s i ę bę· 
dzie pod wyżej wskazanym adr~sem . . . 

WARSZAWA (PAP)~ Wczoraj w nocy na­
deszła z Nowego Jorku depesza od prezesa ra­
dy naczelnej PSL, dr Władyslawa Kiernika so­
lidaryzująca się z akcją antymikolajcżykow­
s-kich kół PSL i aprobująca zwołan i e Rady Na­
czelnej. Depesza p rzysłana została na ręce ob. 
Czesława Wycecha. 

faktyczne oblicze - oblicze szpiega 1 obcego I ryml pan "prezes" sza. fował jak fałszerz fałszy I W narodzie mówią: truteń :z ula- pszczołom 
agenta. Zamyk~ też ona krąg jego zbrl)dni WG- wyml banknotami. Nawet wewn:il.trz PSL. ro- lżejl 
bec Polski, zamyka krąg zdrady. sły fermenty I w pnedp dniu ucleczkl "pan ,., • • 

• • • pTE!'Zes" okazał się w mlzernel mniejszo§cl POST SCRIPTUM. Jak w ostatniej chwlli 
Faletyczny program pana Mlkała1czyka po- naw"t we wlarl7ach wła~neao stTonnktwa. donIosła londyńskii rOl.glo~Jli'ł BBC wicemini-

legał na obaleniu władzy ludu w Polsce, na Wstrzymywał Jak m6gł zwołanie Ra(ly Na- ster spraw zagranlcwych Mayhew oświadczył 
odbudownhl władzy obs7.ar!llków I kapitaU- czelnej PSL, zdecydowana większość której wczoraj w IzbIe Gmin, iż w wyp~ 'II{ II przyby­
stów, na wyprzedaży Polski anglosaskim I.mpe- domagała się usunięcia Mikoł'llc1.yka ze sla- cia Mikołajczyka do AJlgIil zostanie mu udzie 
I'iallstom, na oddaniu na tą.danle Anglosasów nowiska prezesa l wyrzucenia ze ~tronnictwa. lony azyl poJllyczny ,,7-godnle z tradycjami 
polsklcb ziem ' nad Nyssą I Odrą puplIkom I dla samego Mikołajczyka i dla jego mu- Wielkiej Brytanii" . 
tychże Anqlosasów, - reakcyjnym zaborczym coda wc ów z anglosaskich wywIadów stało Jak to mówi nasze przysłowIe: uderz w 
Nlpmcom. się rzeczą jasną jak słońce, że Ilariera pollly- stół- nożyce się 0(1 (' 7Wą. 

Takiego programu nie można było zreall- czna pana "pre7esa" skończy/a sIę bezpowTo- Wiemy luż Jak na ImIę patronowi "pana 
zować polskImi rękoma I dlatego WM:yscy nie- tnie. Grunt usunął się panu Mikołajczykowi prezesa". 
mai zwolennicy pana Mlkołalczyka nawet w z pod n6g. Jedna tylko uwaga. Dawniej było w Ube­
jego własneJ partU odwrócili się od niego. W tej sytuacji c6:!: mu pozo!'tawało do Zf6' ralneł An9111 w zwyczajn, że "dzielano il 'lylll, 
Plan pana Mikołajczyka ł Jego anglosaskich bienia? Jemu człowiekowi obcemu Polsce. oh- hld1iom, którzy szukali schronienia przed prz') 
protektorów załamał sIę. NIe dlatego bynaj- cemu narodowi polskiemu, służącemu obcym? śla"owanlaml ze strony rządów realtcvlnych. 
mniej, że panu Mikołajczykowi brakło chęci WyjścIe dla siebie widział tylko w ucleczce. Dziś za rzadów p.p. Attlee i Be\'ir,a udziela 
do jego realizacji, lub by zamało dolar6w Jak wiadomo obecnie z depesz Reutera pan się "azylu" reakcjonistom, klóTvch nikl zresz­
i funtów wpływało do jego kasy na odpowie- Mikołajczyk planował swoją udec 1 kę zagranl- tą w Polsce (lemokratvcznel nie przesladował, 
dnie wydatki! Plan pana Mikołajczyka spalił cę Już oddawna. Już oddawna syn p. Mikołaj- kt6rzy korzystall z nietykalności !'osol.!dej. 
na panewce dlate90, że szybko, szybciej niż czyka studIujący w szkole lordów angielsk1ch Ale my rnzumipmv. r07l1młpmv ... Prawd1l­
na to liczył pan Mikołajczyk poznała się na pod Londynem oCleklwał na powrót taty. wy g~ntleman ma obowlą,zlll wobec staTl'go 
tym farbowanym lisie nawet ta część spole- Dziś jest radość w rodzinie. T dta wraca... oddanego sługi, nawet jeśli ten go zawiódł,' 
czeństwa polskiego, którą początkowo pociąga Dziś jest smutek wśród "chłop6w" z Plotrkow- Gentleman pozostałe zaWM:e gentleman e 
ły patriotyczne 1 demokratyczne frHesy, któ- skiej i Mill'sn/kowskiel. Zostali osieroceni. I Edward Uzd~ 
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I 
w uhieflła sobotę \Vi-::eprez fclenL 

!ll Łodzi ob. 1'azimierz Gallas urodził się 
.in.ia ~ mćuca 1885 rnkn Wf' wsi SiedlislC'wic r', 

pO'''. Dąbrow , WOJ. Krok.)\. l'n liko lnelliu 
. gimnazJum w Tarl1::>v1lie ~.p. Kil iJmcrz Gillłll~ 

:Lapisuje sit' w roku 19(1 .. \ n~ rlzil\l Pr,'", ny 
Uni"'er~yt"tll Jagipllońskiego \\" Krakowi!', 
~:lorego jr'dnak llie kończy z n'J'. aUli ciężkich 
wanm};r}w finan_owvr.h j koniC'C'7lloki odda­
OlB ~ie pracy zi1rohkowei. Jest kolej'1o pra­
'::0 \ mkiem Kasy Chorych w Pnr!uórzll, 11 na­
ste;:mi". w BOCjllnlmif" na ~l:Iskll Cieszyńskim, 
.• '? p~nł\C' do ]Q19 roku. vII ~tycznill Iq"lI 
roku zmarły ''''k''prezydent 111. :f,olIli otrzy' 
;l'.u\e pasarIę w Minislerstwie Pracy i Opieki 
Społerznej, klrire wyrleJeqowałn 'In do orHtlnizo 
'I ilnia Xa r Chory('h w nil~7.y111 mies<"ip, d od 
kWletni,l 1~?3 rokl! Pl ac1.I je nicpr7erwanie, ai; 
'c śmie' ci w Zi\rządzie Miejskim w Łod?:i. 

r 
RZYM PAP. RU7,ghJśnia grecki .i <1rmii de 

l1'tokl'at:vcznej. podala komunikflt ~zlabu ge­

nC'l'1llnego dono~zący. iż oddziały pa,rtYZOll1e­
kic w l\l3('crlonii środkowe,j i 7.~chodniej fOl 

poc7.<;ły 18 p1lździernika ofenzywę na [ron 

de. ciagnącym ~ię od Janiny poprzez Mecl)-

eń 28 paździer ik 

W pobltżu w . i Ka1arCl Orlpal'(p zoslsly 2 
kontrataki wo.isk rządowych, nieprzyjaciel po 
zo;;bnvił 36 z1lbiivch i wielu rsnnych. Na za­
chód Mecovo ni~przY:iflcipl pod.i!11 3 be7.0w'1c 
11(' konll'alald. Jenno. Ud armii dpmokralycz­
nej r07.bily 483-oi balallon wo.isk: rządowYllh. 

ltlryów I,iestE'li5klr.h cia TRIESTU PRZYBYŁa 
WTELU UZBRO jPNYCH FASZYSTÓW 'VItŁO­
SK[CH, KTÓRYMI KIERUJF PEWIE MAJOR 
BRYTYJSKI. 

W CZASIE POU-lODl] F SZYSCl MAJA 
WSZCZĄC POGRO'vfY ~LOWEJ\lCOW l A -
TYFASZYSTOW. 

RZYM (PAP). Z Mediol'.łJJu dO:llo5'!q, łe 

"twiE'rdZQI1O ISTNTENłE WE 'WłOSZECH 

POL OCNYCH TAJNF.l ROZGLOSNl NEO­
FASZYSTOWSKIEJ. 1't. VSZA 10 AUDYCJE 
l1EJ ROZGLO$Nl PO WŁOSKU l PO NIE· 
MfECKU, REWOLTY 

Śp. Kawuien: Gallas nal"żał do na ic:r.ynnicJ­
!zych dziąłaczy społecznych w Łodzi. \Iv cza­
sie c3tatniej wojny pracował w ,,,rydziale Poda 
U·owym óW~7e~neCJo 7,arządu ntl~zego miasta. 
I!ależąc poza t rn do konspiracyjnej orgar.i­
zacji Stronnictwa Demokratycznego, gdzie pla 
C!o"'al pod pSE'ud.Jnli1"1!/I" "Bogucki". 

vo do ~alabaki. • t 
Po złamaniu oporu Wl'ogtl, armia domok:',' I wa p 

t~",zna op<lllowala szosę wiodącą z Mecovo do d Muk n m 
Janiny. a 21 października po zaciekłej walce Wojska komunistyczne atakują bez przerwy oddziały Czang-Kai-Szoka 
zdobyła ~ilnie ufol'll'fikowane Mecovo. Nte- . ... .. 

W zmarłym 71.r?ąrl 1\1 ej ski trad i~rJ"1e~Jo 
'lI~ s\>.·oirh najlE'psz rC~l i lI< jhal'r!7iej i)[irnych 
pracowników, CI spo:c:.czteńslwo łódzkie - oel­
den ego mu sZ'zerZd i wiIHr.;e prz~wudnik(l. 

IZ 'jaciel straci! !lO zahitych i 60·elu ran- LONDYN (PAP). Agpncia Re1Jtera ~OJJ{)SI z I cj}Dzehol. W. okolIcy mld.6ta l,ao-KaJ-Uan. !'.! 
~vJh. W/dęto do niewoli setki jCI'ICóW, zni~z- Nankinu, że rhiń~kie wojsko kOrnt:Ill.~lyez.ne lma k~Je]oweJ Mukden-Czang:<::zung odd~lały 

. "6 h d' .. h ,"ysadzo przyp:lśriły Silny, <ltak na miasto Pc/-Pao ceon-l!k.omUnl5t.ycme zaataJc;owały SIlnie umocnlOn·e &1:ono·J samoc o ow Clęzarowyc "v,. . •. .. • d h 
. .' . - l b t trum woźnego zoglęłno węrllowego w prowJn- pozycJe WOjsk rzą owyc . no W pOWletrze 15 urnocmen oraz ze o y,n . pr~YJaciela. . 

Cześ" jego llalt lil?ri\ wiele amunicji i $przętu wojennego. I 
Vi' dniu 

WICEP~EZYDENT M. LODZI 
ezałcw dziil:lacz Słrounictl\·a Dpmokrat:"'zll~go, wielki społecznik j człowiek 

o(ldany sprawie demokracji 

W Z!!larłym traclmv szermi!.'rzl! - idei bloku ~tronnictw demokratycznych. 

W'zjo",\a sil' członków PPR do udziału w pogrzebie. 

KOMITET ŁÓDZKI i KOiVJ.l ...... \'"O.JE,nm~Ki 
POLSKIEJ PARTU ROBOTNICZEJ 

FRAKCJA RADNYCH PPR 
Mie.iskiej Rady Narodowej w Łodzi 

ś.tp. 

E % 
Współzaloi;--ckl Kluhu Demokratyczn 'go i Strorinir,tila Demokl'atyczneg4? w Łod~ł 
pierwszy prezes Stronnictwa Demo!untyrznego w ł,odzl po wy~woleniu Pol"~' 

wicepft'z;vdent Zarządu Miejskiego m. Łod?:i, poseł na ejm 

zmarł w dniu 25 p1l7.d7.iernika Hl47 r 

Odszedł od nas jeden 7. pionierów: 2zel'mierzy p(!)lskiej my'li postęp~wej, CZu' 

lowy działacz polSkiej demokracji nil trudnym odcinku łódzkim, Opuścił na · 
'::e szeregi człowiek dużej ofiarności i ,)ddany bez re'lfty Sprawit! Budowy De-
110kra\:ycznej Polski Ludowej. 

Pamięć o Nim zachowamy na zaW~3e. 
N8bożelistwo żałobne odbędzie się we wLorek 28 października rb. o god'l, 10 

''lno w knściele Matki Boskiej Zwy('i~skicj pr'),)' ul. Żeromskiego. 
W:yprow8dzenie zwłok z kościoła Miltki Bosl.tiej Zwycięsklej na Stary Cmen­

,::;,rz K"tolicki nRs1.ąpi we wtorek 28 pa żr1zier ~1ka rb. o godz. 14-ej, pp. 
Kondukt pogrzebowy przejdzie ulic am!' ilandurskiego. Piotrkowską. Pla­

cem Wolności i lI-go Listopada na &t:nry ·')oftentarz. 

Komitet Wojewódzki 
StrlJ"lnictwa Demokratycznego w Łod7,1 

FI'akcj?, Radnyeb Stronnictwa Delllokrałycznell"a 
IV Miejskiej Radzie Narodowej m. Łodzi 

I 

Zebrani powoli opuszczali poligon, u-I sztabowców - dodał po sekundzie. 
:tjąc siei do czekających ant. Działo zo- Ale to nie był sztabowiec. Gdy L~()n­
fafo pod opiek;1" arl-ylerzy<;tów, którzy tiew wsiadł do ,wta, zobaczył, że Wysoki 
c
' 
t1chm!a.st przykryli je hroCzentem. Le- lilę;żczyzna w czarnym płaSzCZU wyda!e 

'):ltiew, idąc do awta, zalIważył w grllpie ,iak,i<cś rozkazy młodemu oficer{)wi w ni.~­
diserów la kiegoś wJ'lokiego, starsz,ego 'bieskiei czapce wojisk he'Z'pieczcńst'\va. 
'1C<ZCZYll1ę, ubranego w eza rl1 " skórzany - Gdz'ie właśchd c jedzliccie, l<oie!,!:o? 
Jraszcz bez od'znalk woj·skowrch. Męż- - za'pytał Arzal11a'scew inżyniera, - Mo­
~z:rzna ó'\v nieznacznie, ale b::lcznie oib- że mnie 110dwiezieaie na ulieę Kałużską? 
serwował illżyniera. - Z prZyjCl11llO'Śc,i q , chętnie wam słll-

- Kto to taki, ten \V czarnym plasl- że, profesorze! Nigdzi{! si l1 nie śpie, Z?, 

czu? - zapytał inżynier pro,fesora ArZ.1- ZClsaclniczo. mam zamiar wróoić do bot.:-
mascewa, Móry szedł obok nic,go. III. Czu'ję się tli-eco Zlll~Cł,OI1Y po tych 

- Ten W'~r~oki? - t!f)'pra,\\'dy Ilie W::izy'sl1,ich emocj;lch - do'da! z lekkj]lJ 
• ~iem! - jJ.?iwH ~'if,' s!arll~z~'k i _J1ojP<l [ l!śmipchclll. 

.u c-atna sylwetke., - Pe\ynie ktoś r.e Jada'c ill!·lel1l. Lę{ltntiew pogrą!zrl 

ac polę 
• a pOdż y 

ale bez wymienienia istotnych podiegaczy wojennych 
l50NDYN (qbsł. wł.). Z Nowego Jorl~u dO-I Zgłoszona przez delega ję r dzi€c~a !e.!o· 

noszą, iż Komi ja Polit 'CZM ONZ przyjęła je- lucja, wskazująca Stllny Ziednoczone. Grecję 
dnomyślnie zaproponowaną przez Frańoję. Ka- i Turcję jako kraje, w kt.6rych systematy-:z­
nadę i Australię rez9.lu-':'!ę. potępi~jącą PIOpa-, nie szerz~nll. ,.jest pro)).1\ganda wOj.enna, zo~ta· 
gandę woi,enną w kazr1eJ postaCI I we wszyst- ła po dluzsze] dyskUSJI, która za1ęła 8 posie-
kich fonnach. dzeń kOITlj~ji, odrZUCaM. 

D1'l.ia 25 październik-a W'l'7 r. Dm!łl!'ł 

rz 
W CEP.BEz<~DEMl' m. ~ODZ[ 

w l.'.,marłym miasto tr8ci zasłuionego dz-iałaeza samo1'2ąclowego. 

Cv."śc\ jf!go pamięci! 

p. 

Al M'I 
pjn~'!lzy prezes Stronnietwa Demol~ratyc znBgo w Łodzi 

wiceprezYdent miasta Łodzi 

W Zmal'łym tracimy w;vpróbowanego pn:yjaciela Młodzieży postępowej, 

wielkieJ miary szermierza hasę! l'ą~iępu i wolności, jednego z najbardzieJ ofiar­
n~ ch budowniczych nowej Pelski l'lemok ratycznej. 

Cześć Jego t>amięoi! 
ZWIĄZEK MŁODZ, DEMOKRATYCZNE 

W ŁODZI 

we wspomnieniach da ~'nY0h czaf;;ów stu- mieral. a,le odwrotnie - nadal wykłada 
denckich. Sam wygląd Arzal11asce.\\'a był na Jlol<i!cchnice lenin)!:l'adt1de·j i me chc!O 
powodlem tych zam.l<rzet'l w niedawlną :iesz nawet, łyszeć o Ornlli\zczeniu rodzinnego 
cze przeszłość. Proffe Or nie pr,zerywał miast,a hez \Vzl~lp':dtl na to, jak l'ilę poto· 
urywanyoh wspoll1'11lień \~\V'e'g{) byłe,~o Sł!l- C'hy bi~)!: wypad/ków 1la froncie. Zl1bo\'u 
clIacza, ~dytż d'oSrkonale ro'Z11 111 i at, że wla- Rama mi o tym oJ1owi<l,dała . NiepokOi się 

I 
śnie te wspomnienia wtplywają k,ojąco na bi'edJJa ~tarlllszk<l. że dłtl'~o nie (ltrzymll!t 
podniecone nerwy wynalazcy. listów od męlża. Uspokajałem ją, jak mo· 

- A wieoie, profesorze, kogo spoiika- głem. Bo wl5zak 'Poc7,[a w 'zasie wojny 

I
lem w POc1!ł,lgU, gdy jechałem z Czelaihil1' - wiadoma rzecz, nie odznacza się zby:· 
ska do Moskwy? - n<łg,le przYPol11niał nią PIlllktllahlOściil. A wy poc,howa1iśc:<.:: 

I :o,bie Leontiew. - ŻOllę profesora Zulbo- i same·go profesora i jego .żone, Kiedy \Vl' 

I \H. PaID'iI}tacie clhY'ba, jak dobrze od'noSj! dzieliście s,illi 'PO raz ostątni z Sergw"Ze;11 
się do mnie kochany Sergin'sz Płatono- PlatOllowkzc'l11? 
wicz. Bcies,zyłem si« niezlJUiemie z po- - "Vłaściwje dość dawno. eoś jeszcze 
znania ])rofesor{)wej, gd1nŻ j'ak,oś dmyniej, na parę. lalt pr'zed wo,i'l1<\. Bo ja - '\v'idZl 
m~'l11O serdeczny,ch sto nnków z profeso- kolega, ciągle byłell1 w dele~ad(łch, Tuż 
rem nie mi'alem okazUi je.j poznać. Nic- przed samą ",o'jną pJ'zrjech,llem z Ame· 
zwykle miła i poc~d\\',a starll'szka. r,rki. Ale () ZII'bowic, mllie sic zd(ł]e, sły-

- Znbowa? Żona Sen;1l1sza Płatolll)- ,załem niedawno. Mó\\ il mi o t~ m, z.a­
Wiicza? - niezmiernie zdiziwi'ł siE1l Arza- p011lniałem jego l1<IZwi"ko, p€wien dOCent 
mascew. z LeJlillgradll. ktcireg-o "'-1}Olk;,łem na Kau­

- Alei prz.ecie'i. wdowa PO prof-eso- kazie. Prawcie; 11lówiąc, dobrze nie pamię 
rze Znbowic, podO'bno zmarła niedlll9;o tam, czy l1rofc,.;or Zl1lbow, wedli,'g jeC'{) 
1>0 jego zR'onic... słów, zmarł w Leni.ngradzie, czy też 

- Bójcie sic; Boga, ))1'ofesor.zc--iach- godz,ie i'lldziej ... 
llął ~ię Leonti-cw - c1Jowaeie żywych 111- - OtÓŻ. ))J'(lfesorze, ten W:ł 7; doc-en1 
dZIi! Jaka wdowa? Jaki zgon? Powiadam II prowadzil was IV błąd. Starllsll(i'l opa· 
\\·al11 - żona ZlIh()\\;-J jechała ze mną ci,) I \\i:1dala \\'J1.rawdł,i-c. o h·llI. źl'.Iną!-.ch? 
Mn"k\\ J'. 7.(I!r/\,II1 ;I I;1 SIC na\l'ct \\' Ir, 1 ' 1·/I,Je. <lIC' (lIlIOII, <1111 111\;1 h~"lla.llj\ lłe<J I1lf 

.l1tI1'111 hUklII. l" l-l Il,I/ie,.~,!, ·111I .q-li. A llrho\\Cl wacie? 
,,·IJś1'1le lin Iq····. 1(1('" ni' I'" ('D. c. l'I.) 
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• a z a wa 
Referat tow. Witaszewskiego na Ogólnopolskiej Konferencji Porozumiewawc ej 

w konferencji potwfęcone.j .prawom wcza- codawoów 40 wypłaty należn.j lUmy 88 proo. Wczas6w m~jątk6w rolnych, kt6re tłenowi -, winna odbyć się w trzech zasadniczych e~ 
I6w pracowniczych udział wzięli z ram!enia kosrtu pobytu na wczasach. łyby ba~ :mlopatrzenia dom6w ~ko- ~ pach, Natychmiast winna nastąpić centrali4 
Min. Pracy i Opieki Społecznej wiceministra- Karta płatna będzie w chwili jej pobrania wych, zacja finansowa całej akcji. 
wie Glebartowski i Kochanowic.z oraz dyr, przez wczasowicza I określaó będzie dokład- Przemówient.l swe tow. Wlta82ewski za- Centralizację organizacyjną należy podzie-
Altman. & ramienia Komisji Centralnej Zw, nie miejsce 1 czas pobytu na Wi:zasach. Ten to kończył słOWtlmi: "wtedy, kłedy .." innycb lić na dwa etapy: p'~rwszy obejmow~ 
Zawodowych - przewodniczący K. Wita- prosty 1 jasny Iystem organizacyjny wczasów krajach klasa robotnicza prowadzi welkę o nien przejęcie przez Fundusz Wczasów 
.zewsld i lekretal'2 generalny Kuryłowicz, usunie demoralizujące uprzywilejowanie prawo do wypoczynku, my zebrallśmy ailt, b y wszystkich domów, prov;adzonych obecnie 

Poza tym wzięli w niej udział przedstawi- członków jednych związków w stosunku do omówić nowe i wyższe formy zorganizowa- przez wszelkiego rodzaju instytucje, przed­
ciele Zarządów Głównych Zw. Zawodowych innych, jak również zapobiegnie zbiurokra- nego wypoczynku w specj?lnie przeznaczo- siębiorstwa i urzędy, drugi - scentralizowa. 
I OK ZZ, kierownIcy wydział6w wczasów tyzowaniu Instytucji wczasów _ stwierdza nych do tego eelu domach. Wtedy, kiedy w nie domów prow'łdzonych przez poszczególne 
przy poszczególnych związkach oraz klerow- mówca. rótnych krajach kapit!lUstycznych wre wal- związki zawodowe. 
nicy wydziałów socjalnych ministerstw i cen- Na zakończenie swego referatu t~w, Wita- Ka o prawo do pracy, u nas obradują robot- Zwrócono również uwagę na konieczność 
tralnych zarządów pLemysłowych, szewski omawia sprawę konieczności zajęcia nicy nad nowymi formami pracy dla zwięk- wciągnięcia do akcji wczasów pracowników 

Uczestniczyli też w obradach przedstawi- się organizacją wczasów dla matek obarczo- szenia wydajności pracy, dla zwiększenia ma- firm prywatnych, które muszą pokrywać 
ciele organizacji młodz eżowych I kulturalno- nych dziećmi, wymagających ich opieki, sy towarowej, a co za tym idzie i podnlesle- koszty pobytu Ich pracowników na wczasach 
oświatowych, sprawę zapewnienia wczasowiczom odpa- nia poziomu bytowania, Własną pracą i wy- w tej wysokości , w jakiej pokrywa je pań-

Po złożeniu krótki:eh sprawozdań przez wiednich rozrywek kulturalno-oświatowych, sUklem utrwaliliśmy władzę ludową w Pol- stwo w przedSiębiorstwach państwowych. 
przedstawicieli biur wczasów, zw. zaw, nau- sprawę organizacji w ramach wczasów obo- sce, by zabezpieczyć zdobycze świata pracy, Rozpatrzono również wnioski w sprawie 
czycielstwa, górników, włókn;arzy i koleja- zów campingow"-wypoczynkowych dla mło-- Po wyczerpującej dyskUSji konferencja akcji wypoczynków leczniczych i w szeregu 
rzy, referat zasadnic, y na temat OSiągnięć i c1zieży, oraz sprawę uzyskania przez Funduszl stwierdziła, że centralizacja akcji wczasów innych spraw. 
koniecznych zmian w ,organizacji wczasów 
pracowniczych, wygłosi;': przewodniczący 

KCZZ i Rady Wczasów - tow. K. Wita-
• zewski. 

"olejarze .,ie dają ~ię UJ"przedzlć I 
• 

Jak wynika z referatu tow, WItaszewskie­
go, ruc;h zawodowy w Polsce zorganizował 

w r. 1946 około 400 domów wypoczynko­
wych, przez które przeszło 227.122 osoby, 

Pracownicy Warsztatów Mechanicznych łódź -Kalis a 
a w r. 1947 mamy 614 domów o 26,,377 miej­
scach, Domy te mogą przyjąć w ciągu roku 
481.726 wczasowiczów na turnusach dwuty- j 

godniowych. I 

wzvwaj~ do wS'Półzawodni(;h~;a kQ!eg6w ze stacji Wid:::ew, Janów, Piot .. k6w.KuIBO 

Stwierdziwszy, te w dziedzinie w<:zas6w 
zrobiono wiele, mówca wyrata przekonanie, 
że są jeszcze liczne braki w tej akcji i że mU-II 
si być zmieniony dotYChczasowy sposób go­
spodarki w<lZa36w. 

Mówoa krytykuje postępowanie urzędników I 
pewnych resortów instytucji, którzy znac7.-1 
nym kosztem tworzą luksusowe warunki wy- ; 
poczynku dla nielicznej grupy uprzywilejo- ~ 
wanych pracowników. KCZZ wystąpi do od- ' 
powiednich władz 'z tądaniem przeprowadze­
nia dochodzeń i uka:rania winnych. 

Konie.:znym jest uregulowanie sprawy 
czynszów dzierżawnych w pensjonatach, Ob, Mikołaj MaJWTOW Tow. W/ad. Rembj­

IJSe'WłJkJ sprawy plac personelu, jak równiei sprawy 
racjonalnego podziału domów pomiędzy in­
stytucje zdrowotne i lnstytucje wypoczyn­
kowe. 

Uregulowanie spraw urlopowych 1 zorga­
nizowanie dobrego v'ypoczynku wymaga w 
pierwszym rzędzie uporządkowania gospo­
darki w domach wypoczynkowych, a następ­
nie scentn.Uzowania całej akcji wczasów -
podkreśla tow. Witaszewski. 

Konieczna jest tak:te zmiana ustawy e ur- i 
lopach w tym kierunku, aby urlopy można' 
było wykorzystać co najmniej w ciągu dZie- ! 
sięciu mlel'llęcy w roku, co pozwoli na cał­

kowite wykorzystanie istniejących mOŻl!wo-1 
śc! kwaterunkowych. 

Z kolei tow. Witaszewski podaje do dYSkU-j 
;ji projekt reorganizacji akcji wczasów, któ­
ry zamknąć można w następujących punk­
tach: całość akcji winna być podzielona na l 
dwa etapy, a mianowicie przejęcie wszyst-, 
kich domów wypoczynkowych, Istniejących 
na terenie Polski przez poszczególne związki; 
zawodowe oraz doprowadzenie do centrali-! 
zacj! wszystkich dom6w w ramach Funduszu 

- Dzlw:cle się, te my teł ogłaszamy przy­
stąpienie do współzawodnictwa - śmieje się 

tow. Trojanowski - przeo1et u nas współza­
wodnictwo pracy trwa oddawna. Czyż my 
gorsi od włókniarzy i górnik6w? 
Oczywiście wiadomo z góry, tle nie gorsi, 

a po zapoznaniu się z osiągnięciami warszta-

Wczas6w Pracowniczych. tów mechanicznych Łodzi-Kaliskiej nie tru-
Tow, Witaszewsld omawiał też sprawę kart dno dojść do wniosku, że nie ustępuj~ one 

tlczestni twa, Karty byłyby przydzielone Za- l ani na krok czołowym zakładom praey wł6k­
rządom Gł6wnym Związków w zależności od I na i węgla, To samo da się powiedzieć o l!cz­
liczby zorganizowanych w nich członk6w i nej gromadzie pionierów-przodowników: nie 
rodzajów wykonywanej pracy. ustępują oni w niczym ani ojcu współzawod-
Drogą organizacyjną karty przyddelane nictwa, tow, Pstrowskiemu, ani naszym łódz­

byłyby przez POs'1:czeg~lne rady zakładowe kim pionierom współzawodnictwa pracy, Ko­
wczasowiczom m, inn, służyłyby jako bilet rzeniowskiej, GQłygowskiej, Lipińskiej. Tak 
kolejowy oraz stanowiłyby podstawę dl,a pra- samo, jak we włókiennictwie I górnictwie i 

aństwowy Teatr , Wojska Polskiego 
wy~eżdża do Czechosłowacji 

DnIa 2 listopada br, Teatr Wojsk.a Polskie 
gC7 na zaproszenie rządu Czesko-słowackiego 
wy jeźdża do Czechosłowacji. 

Podróż trwać będzie z górą 3 tygodnie l 
obejmie· następujące miasta: Praga, Kladno, 
Usti, Cieplice, Karlove Vary, Pilzno, Budzie­
jowice, Brno, ProŚ-:iejów, Ołomuniec, Zlin, 
Bratysława, Ostraw a, Opawa Jest to pierwsza 
w dziejach sceny naszej impreza zakrojona 
na tak wielką skalę i zarazem pierwsze tej. 
miary zbliżenie kulturalne obydwu narodów 
słowiańskich, złączonych nierozerwalną '\I<ię­
zią przyjażni, wspólną Ideologią demokratycz 
ną i wspólnymi zadaniami politycz!lymi. W 
repertuarze Teatr wiezie operę narodową ""Toj 
ciecha Bogusławskiego i Jana Stefaniego 
"Cud Mniemany" czyli .. Krakowla-::y l Górale" 
które to widowisko zarówno ze YTzględu na 
ludowość wątku dramatycznego, mU3yki, tań­
ca i kostiumów najbardziej zalecało się do 
propagandy naszej kultury i naszych ideałów 
narodowych, 

Zespól teatralny wy jeźdża '/rT pełnej obsa­
dzie premierowej wraz z kQmp'H;,~ ' ią, chora· 
mi .l baletem.. w skład którv<;h w<.:hodza słu-

chacze Wyższej Szkoły TeatralnP.l l Wyższej 
Szkoły Muzy,:znej w Łodzi. Spievrom I tań­
com towarzyszyć będzie orkiestra Filharmonii 
Łódzkiej w sile 37 osób, 

Ogólne kIerownictwo spoczywa w !ęku 
Leona Schillera, nowe dekoracj~ l nowe ko­
stiumy skomponował Władysł..tw Daszewski, 
batuta kapelmistrzowska w ręku Władysława 
Raczkowskiego, Role gł6wne odtwarzają: 
Bonacka, Miedzińska, M l.::herska, Pietraszkle­
wiczowa, Hryniewicka, Fijewska, Borowski, 
Hańcza, Łapiński, Maliszewski, Pągowsk!, 
Sródka, Szalawski, Ordon, Warmiński. 

Przedstawienia objaśnIać bęqzie spe~jaJne 
wydawnictwo w języku czeskim, zawierające 
zarys dziejów teatru pol.skiego, sylwety naj· 
wybitniejszych artystów OP1Z komentarz histo 
ryczno-literacki .. KrakowiakÓW' I Górali" 

Przyjazd do wymienionych miast czeskich 
l słowackio:h zapowiadlć będzie specjalnie 
skomponowany barwny afisz. W podróży ble· 
rze udzH razem 126 osób. 

Jedyny pokaz widowiska w nowe) 1lostaci, 
w jakiej ono ukaże się w Czechosłowacji od­
bedzie sie w oiatek. 310m. o godz. 19·el. 

Tow. SIon. .MikolQfczyk. brygadier 
wagonowych 

tu, na stacji Ł6df-Kal!9ka przodują w pracy 
1 ofiarności zarówno PPR-owcy, PPS-owcy, 
jak l bezpartyjni robotnicy, brygadziści i kie-
rownlcy. 

HonOl'owe m19)ace wśród bohaterów pra­
cy zajmuje tu ob. Mikołaj Makarow, bezpar­
tyjny, szczery demokrata, wieloletni pracow­
nik Polskich Kolei Państwowych. 

Ob. Makarow przystępuje do współzawod­
nictwa i wzywa do zmierzenia się z nim 
członka PPR, tow. L~Ema Hokusia, kierowni­
ka Warsztatów Mechanicznych stacji Wi­
dzew-Janów, 

Podstawowe oddziały Warsztat6w są to 
warsztaty wagonowe I parowozownia. Przy 
naprawie wagonów króluje brygada tow. 
Stanisława Mikołajczyka. Jut 23 bm. miała 
ona 11 wagonów ponad normę, Trzeba zazna­
czyć, te liczba ta OSiągnięta została w nie­
pełnym składzie (na p'ęciu członków bryga­
dy dwóch choruje od 16 bm), Tow, Mikołaj­
czyk I jego współpracownicy wzywają do 
współzawodnictwa równoległy łm zespół 

Tow. Andr~ej Wójcik 

Józefa Szynki (członek PPS) ze 
dzew-Janów. 

PAROWOZOWNIA ROWNIEZ 
Jeszcze we wrześniu br. mieli tu po 

czekających t. zw. "zimnych" napraw, W paż­
dzierniku tak usprawnili swą pracę, że na­
praw tych czeKa już tylko 2, Poza naprawa­
mi t. zw, średnimi, które wykonuje w zasa­
dzie Łódź-Kaliska, w wielu wypadkach prze­
prowadza tutejsza parowozownia i remonty 
gruntowne, by w ten sposób odciążyć War­
sztaty Gł6wne. Obecnie parowozownia przy­
stępuje do współzawodnictwa I wybiera, ja-

Tow. Jan Pacholarz Ob. KCLTOI Gertner 

wem Lewandowskim ob, KaTol HoroS!, 
mistrz tokarski, - z ob, Kazimierzem Dawi­
dowiczem, 
Każda z wytej wymienionych brygad Ło~ 

dzi Kaliskiej podejmuje się wykonać swą 
normę (11 parowozów mieSięcznie) w czasie 
ustawowym 4,500 praco-godzin na parow6z, 
a ponadto naprawić dodatkowo 1 parowóz 
ponad normę. Prócz wyżej wymIenionych, r>b. 
Karol Gertner, bezpartyjny. ślusarz-bryga­
dier, wywołuje do współzawodnictwa bryga­
diera odpowiedniego zespołu ślusarskiego I 

Piotrkowa, a ślusar"', tow. Jan Paeholarz, czł. 
PPR, koleg(!j ślusarza :& Piotrkowa. cUonka 
PPS lub bezpartyjnego, 

NAJLEPSI MASZ1'NISCI " 
Jest ich na stacji Łód~.Kallska czterecbl 

tow, to w, Piotr CiepułkoWSki i Henryk Koło­
dziejczyk, członkowie PPR, oraz dwaj towa~ 
rzysze bezpartyjni, Kazimierz Bartosik l 

II Franciszek Rączldewicz. CI czterej pieczo­
,łowicie dbają o Swe maszyny, starają się 

i przyprowadzić je na czas i w dobrym litanie, 
, Zapobiegliwi I przewidujący - rzadko zmu­

szeni są oddawać 'swe parowozy do napra­
wy. Każdej chwili dnia i nocy gotowi są wy­
ruszyć w drogę, choć ustawowe swe godziny 
dawno już przepracowaLi. Ta bohat$~ka 
czwórka będzie współzawodniczyć mlędiy 
sobą. A więc: tow, Ciepułkewski z ob, Barto~ 
sikiem i tow, Kołodziejczyk z ob, Rączkow­
skim. -

ko swego rywala parcwozownię w Piotrko- Ob, Jan Cl1oJOsz Tow. Trojanowski 
wie Trybunalsk'm, A więc: zastępca naczel- Oto pierwsza gromada współzawodników-
nika, tow. Władysław Rembiszewski, członek I kolejarzy, Rozumieją i doceniają oni ogrom­
PPR, wywołuje kolegę swego, tow. Władysla- ną. wagę ruchu współ~awodnlctwa i pragną, 
wa Lewandowskiego, członka PPS (zastępca aby objęło ono jak naj szersze kręgi robotn!­
naczelnika parowozowni w Piotrkowie), a ków I pracowników. Dlatego tow. Trojanow­
kierownik działu napraw średnich, tow. An- ski, zastępca naczelnika, wzywa swego kolegę 
drzej Wójcik, członek PPR - ob. Krogul- z Kutna, tow, Kierblewskiego, do przystąpie~ 
skiego. Z kolegami swymi z Piotrkowa pra- nia do współzawodnictwa i do wywołania ze 
gną zmierzyć się również brygadziści i człon- swej strony swych kolegów z równoległych · 
kowie bryg~d. A więc brygadzista, ob. Wła- mu odcinków kolejowych. Jesteśmy pewnI, 
dysław Rrs'ak - z ob, St"f:ln~;n D0,·o}wm. 7.C . "y·,v.<lc" niedługo każą czekać na swą 
~ow. ,Jó'!,viak, czl. rrs -:- z ob, .T :~r°l'l nc'l-I rdpo\\ i0clź, a zwycięstwa życzymy obu stro~ 
zalskun, ob, H 'nryh PrclB - z ob, Wl'~r\y:;ła- I r.~in. 
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Przez ulIcę PlOtrkow 'ką szedł pochód. spokojny, Tolek Przeciez ja tutejszy z 
Tiele. "',ele tVSlęCy ludzi. J sztandary - Marysina, przeci~ż znam W~s i nie chcę 

C2:ErWlen i czerń. Pietrek maszerował w Was zdradzić, przecież wiem, że jakby 
kolumnie młodzieży. Od czasu do' czasu Niemcy dowiedzieli się o Waszej organiza­
v..,,'biegal trochę naprzód - patrzał na cji, to nie pogładziliby Was po głowie ... 
syh\ etki ludzkie koł szące się w tak mClr- - No, pamiętaj - dodał Tolek - a te­
sza pogrzebo,,"ego. Wytężał wzrok: może raz zmykaj. Jak będzie trzeba, to cię za­
dOJrz,' PO,czątek konduktu POgrZebOWego., wolam. 
samochody, trumny pokr:de czerwienią ~.~.~~_.- -. '~_T· .. 

1:ztandar<'lw. Nie, to było za daleko. Pie­
trek maszerow::Ił w milczeniu· Inni nie 
!noglI powstrzymać się od szeptu prowa­
dzonych rozmów, krótkich, urywanych 
śmieszków Wiadomo - młodzi - trudno 
lm ulrrzym'lc powagę. Pietrek nie ucisza l 
kolegów. Iv lko sam nie odzywał się słów­
klem do nikogo. Pietrek przeżywał śmierć 
"Pronuel1lstych" jeszcze raz. tak jakby to 
nie 5 lat 1pmu, a wczoraj dowiedział się 
o tym, ze Bogd.an, Tolek i inni chłopcy z 
l\iarysina zgmęli w walce z Niemcami. 
Znał ich dobrze. Bvł wtedy coprawda jesz­
cze bardw ma1y - miał dopiero 11 lat. ale 
bard:o interesowało go co Oni robią. 

, .. 

p ........,TRK 
Od te] rozmowy zmieniło się dużo w ży­

ciu Pietrka· Co prawda, nie przyjęli do 
organizacji, ale już się też przed nim nie 
kryli, a nawet, owszem, otrzymywał drob­
ne zlecenia: a to "Betona" zawiadomić, 
żeby przyszedł na zbiórkę, a to paczkę 
gdzieś odnieść, lub coś z miasta przynieść. 
Nie była to robota, o jakiej Pietrek ma-

rzył, ale zawsze trochę pomagat 
Tyl-ko raz Pietrek brał "ldział w praw ~ 

dzi wej akcji. .,Promieniści" podpalili sto­
gi ze zbożem na przedmieściu ŁodZI. żeby 
polskie zboże nie karmiło Niemców ehle· 
bem. 

Pietrek stal na warcie, a b. mczasln 
chłopcy prędko wtykali w stogi, .małe 
bombki zapalające '",rłaS!lego pomysłu. 
Pietrek ukryty w rowie czekał z biciem 

I serca: zapali się zboże, czy nie ... Zapaliło 
się. .Jeden po drugim spłonęły wielkie 
stogi, a Niemcy kręcili się, biegali, szukali 
sprawców' pożaru, ale nie znaleźli mkogo 

A Pietrek jeszcze dzisiaj się uśmiecha, 
gcj.y sobie przypomina głupie miny szwa­
bów. 

Po tej akcji chłopcy stali się ieszcz~ 
bardziej tajemniczy. Zlecema dostawał 

Pietrek coraz rzadziej. A .,PromIeniści" 
byli bardzo zajęci. Nagle. pewnego majo­
wego dnia Pietrek dowiedział się. że 
wszyscy wyszli z ł ... odzi do lasu, do par­
tyzantki. Ten wymarsz był ostatrum w Ich 
życiu. Pod Głównem otoczeni zostalI l"Z'zez 

I 
Niemców i zginęli w nierównym bo;it, 

,Straszna to .była ch'A':ila. Pletrek nigdy 
I me zapomni jak boleśni Q ścisnęło mu się 

l serce. gdy brat przyni6sł tę wiadomość. 
J teraz maszerując w takt pogrzebowego 
I marsza, Pietrek ;eszcze raz przezywa tę i st~'aszną chwilę· Tak samo jak wtedy clła­
,W1 go w gardle, chociaż to było 5 lat 
temu ... 

Fletrek pamIęta - pewnego razu przy- • 
szedł do 'rolka. Chłopcy, a było ir.h kilku, I 
coś .. maJstrowali " w kącie pokoju. Tolek 
nie chclał Pletrka wpuścić do pokoju. Pie­
trek bardzCl wtedy prosił, żeby mu pozwo­
lil! lostac. Przysięgał, ŻI" napewno, że 
,.mur-mur" nikomu nic nie opowie. Tak 
bardzo chciał im pomóc. Nie pozwolili. Po­
wiedzieli. 7p Piptrek jest za mały i stół no­
kladme przl"d nim zasłonili. Pietrek nic 
mógł nic zobaczyć. Po tym wypadku Pie­
trek był nawet troszeczkę obrażony. Dla­
czego nie mają do niego zaufania? Je~t 
młodv, to l'rawda, ale przecież oni też nic 
starzy. Wie przecież o co chodzi, wie, że 
0l:U należą do organizacii, która walczy z 
Niern.caml. W jaki sposób Pietrek o tym 
się do,"viedzial - sam ni.e pamięta. Chyba 
po prostu słyszał kiedyś jak jego starszy 
brat rozmawiał z Bogd,anem. Po tej hi­
storii z Tolkiem Pietrek przestał do niego 
przJchodzić. Wyrzucają go, me chcą -

H' Dniu, Święta Umarly('h ... 
Wczoraj ze wspólnej mogiły w bt'll'a13h 

Psarskich przeniesiono Irh do ŁodZl. ~ 
oddać Im honory wojskowe i 'Pogrzeba~ na 
Cmentarzu Zasłużonych. 

to qie. 
Po peWp:vm jadnak czasie zn,ów posta­

~owlł pójść do starego kolegi. Powie mu, 
~e chce pracować w organizacji. 

Tolek uśmiechnął się tylko, gdy Pielrek 
poważl1Je zaproponował mu swoją wspól­
praeę. Tvm razem jednak nie wyrzucił go. 

- No. cóż. skoro i tak wiesz, że jesteś­
mv w organizacli. .. - powiedział - mo­
że' od czasu do CZC1SU przydasz się na coś. 
Tylko pamiętaj - zagroził - słowo tylko 
piśniesz to, .. 

P'ietrelr przerwał mu od razu: - Bądź 

Z tym każdy się zgodzi, 
bo tu kazdy grzeczny -
dwie ulice główne 
i tysiąc poprzecznych. 

Nazwy noszą piękne. 

Ch 

naj piękniejsze w świecie; 
są tchnieniem histori~, 
po.ehną wonnym kwieciem. 

Dookoła domków 
plotki, krzewy, dr,zew~." 
- Proszę siąść na słonkul 
Czy gdzie tak przygrzewa?' 

Wspomnienia szkolne pl.: "Oa·wniei idzis" 
Niepr'l!.ebtzmialy w nas jeszcze wspomnie-/ Trudno nam było uporać się z nauk'1' Lew 

ni" wojny i okupacji, a już ruszyliśmy do nauczycielstwo nie opuściło rąk na widok na­
pierwszeJ w wolnej Polsce szkoły. Uśmiech szych braków, lecz wzięło na siebie trudne za 
l'adóścl igrał na naszych wynędzniałych przez danje ucz~ nas. 
wOjnę twarzach , cieszyliśmy się, że już nie Tak się zC1częła nauka w Plerwszej powo-
będzlemy potajemnie się uczyć. Bo przecież jennej polskiej szkole. 
po pięcioletniej krwawej i okropnej okupacji, Sięgnęliśmy myślą wstecz, a teraz rozważ 
mamy JUŻ swo.ią własną polSką szkołę. Lecz my czasy dziSiejSze. Już od tego czasu, lde­
w Jakimże to stanie ją zastaliśmy - nie był dy siedzieliśmy na poprzewracanych szafach 
to piekny gmach z przyzwoitymi klasami, cze i siolach, nadszedł trzeci rok nauki. Zmieni­
kajacynll na uczniów, lecz napół zrujnowany lo się od tego czasu wiele. Bp polSka szko­
dom, z pov;ybijanymi' ·'bami. Zimno w nim ła już wróciła do normalnych warunków. 
było, jak DR ulicy. 1 ':' wyglądały wprost Prawda, że brak nam jest jeszcze niektórych 
Śn11eSZl1le, bo w brHkl. 'vvek siedzieliśmy na podręczników, bez których dosyć trudno je~t 
poprzewrC1canych szafach i stołach. A cóż mó nam się uczyć, ale uczymy się już normalnie. 
wić o pomocHch naukowych - wszy~tko było Ulicami miasta ciągniemy rozbawieni i we­
przecież rozgrabione przez okupant·ów Lecz seli do budynku szkolnego. Powoli zapomi­
my nie z\ 'ażellism,' na to wszyslko. bo dla namy o koszmarach minionej wojny i pierw­
nas po pięciolp.tniej, potajemnej nauce było . szych poc7.atkach naszej nauki. Pragniemy 
szczęściem być w wolnej polskiej szkole. Zna wyjść z lego budynku szkolnego porządnymi 
lazła się te>ż wtenczas garstka polskiego nau- ohywatelami Pol~ki. ,klRdamy też podzięko­
czyclelstwa. ktĆlra w takich warunkach pod- wCInia na!''l,'p11l nRltcl~·ci('lstwu. które poświę 
jęła ~ię vcz~'ć z"lniedb"nyC'h <Ile pdnych chę- ca tyle cza3U dlu naS. 
ci uczniów. Pamięlal11. ja'" dziś. Jaka (o cięż-
ka h/ła wtedy prac naul.zyuelst va i nasza.' 

,l i" f Z: Kraso . ki 
unz. kll. y;n lat 14 

• ]n 
1>1' dwórka mJlen'ki~ 

studnie, śmieci, szop,v. 
Bezwatpienia, mi'l']', - -
al'odek EU1'O:p."ł1 

1ll"ud2ie - sama dohroć -
słońl:e ich ozłaca, 
es kcrzdego celem 
praca, płac , l"I::tt:{!!)l 

iO'no.jtw, mh 911:0jniyii 
~o was nie zna w ł«>cmb? 
00 Irzeci łodzl"aniu 
wszak z Chojen pochodtz.'1 

t, Wi~.ę..ws·W. 
~1II1111111""IIIIIIIIIIIII"IHIIIIIIIII"IIIII1HI!IIlInl!lIl1l11l1l1l11l11f1llnnmffilimll!!lIII!lII!/I!I!!III 

ladanie 
Jaka oył·!'a, ~stawj('H'MI 
do góry nQgami, 
j-est o połowę więkt>Z'a, 
niż ustawiona pro.sto'J 

Pietrek w,stydzi się ł€z, ~tóJje ll'i-el'l'EI­
s~one cisną się do oczu i kapią na czerwo­
lny. ~WM owy krawat. Maehinalnie pa­
trz-y na ten krawat, na znaczek ZWM' i. . 
'1'lągle OGiera oezy. Nie, nie będzie płakał. 
Jest ZWM-owcem. Jest w orga·trizacj.i, 1!ttó. 
~ Oni założyli. J będzie pracował, żeby 
Polska była taka. o jakiej Oni, "Promie­
niści", marzyli - żeby wszystkim 11'110-

dYl,? b,:ło dO,brze w Ojczyźnie. Pietrek pr..o­
~]e SIę. Fowna krok z kolegami, którzy 
\lJ.'.azem z nim l1'laszel'uj ą w tym szeregu. 

Piotr g1'ąhl~ 

Szarada 
M~'Ft'wi;kt :;;ię h\'ica biedna 

z,g.Inęł.a jej gł>osk-a j€dn.a. 

-~=--

IM,a,nął ~r~ed Vl~ kot - i razem 
zadz\\-oniJi o~ęk! żelazem. 

v. .. pad'H w morze, siedli '00 dnie. 

2'atl'zymali statek t'adnif'. 

iezwykła prZYloda murzynka limb 
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ZWlę"sze,!le .te~p~ proclI - toxpodsto20 produ~ U\Hga !Członkowie Stronnictwa DEmokra tycznego 

zmach planu 5-letn" e w 
Wielk.ie SUkcesy przeD'lyslu radz-eck.-ego 

Koml~et ',\!ojewódzki Stronmc.h"a De'!!!o~:'e. 
tyr:zneao w ł.,odill wzywa ws:ystk~ch człon­
ków Stronlllrtwil, jak rowlliez Zarządy po­
szczeqclnyrh Kój dó wZięcia udziału w uro,,:zy 
sf0~ri och poqrlPhow)'ch S,F posła Kazim!erza 
GAI I " 'I, wicPj:lIezyclenta u' Łodzi. pier'...,-
~zeqo 1'1"7."'0, :itrounirl wa Den1 0kratvczn"-qo 
w Lodzi 

,~:JEm za~cl dn irzym powojennp.qo, pięrio-, W okr~ie lipcowym Ilćln~port s7 p requ;]r- N'emniej <'lf'kawie przedstawia Się .ylu~ ahożel'tf'tw n żalobn" za dm:e Ś.P Kaz!-
let::t_~go ol,anu w ZSRR Jest~ JaJ: wlac1nm?, za- ty):t,łów pierw.zpj pnlneby, lo znd<'ZV chlpha, Cjil Da oririnku E'nerqetycznym, roWl1lez po- ll'Iif'r7a Gall u"il odJwdzie się \"e '''tOTP'' o g:::­
O€zu.eczeme narodom radzieckim matp Tlillil e- . walni" ,dewaslowanym prl!?? wroqu. W chwil! d7inie JO-ej rilnn w kotc.iele Matk' F0,~,_i 
go dobrobytu Pnwyższy cel siłą rzeczy łączy ch7ewa , llaHv Itp. wzrosl o I3, pro cent w pn- obecllej na lereme ZSRR nie j"lnieje ani jedn,1 ?wyrięskipj piZY ul. Ż'3Hlln,lneao . 
ślę ze Z'wię~szen.jem produkcji w zakresie wszy rO',\l:enju z poprzednim mIeSiącem, Oqrom s~acj~ clcktryczl1f1-technicznt1, któril nie hyła- WYrrnwMlz~nie zwłok Ś. F Kaziml"'u 
~tkich gałęti prz~my6łu. Stąd właśnie - \0 pracy na l} m odcinku, powa7nie usz kndzonym bi' dC;jJrowaclzont1 do stanu umo'lliwl<1/ącego Galla,il nast::lpi we wtnrel dnia 28 paL.dz!el­
s.tałe zwiększ((flie tempa pracy , które charak- w czasie działań wojennych, najlepiej zilus tru- calkowitą jej uźvwalność. nika o qodzinif' t4.ej 'l kośrioła M'ltkj G'l~l.;i2j 
teryzuje ohecnie przemysł raclziecki. ją n~6tępujące lic7h y: w ciągu dwó ch kwarta- W picrw~zym pólroczu W47 lyll,o 11<1 lprf'- 7wyri~;skiej przy ul. ZeIn ln r.kieq'l. 

Trzeci kwartał 1947 roku przynosi pJ/eJT\)' law br. w Zwią7ku Racl7iech.im zbudowano nic Rc'dziPCKif'j Ukrainy llIuchumionn VI' elek- Dpleqacje Kół 7 pon l aD11 ztandć'I()" 'f .,' I 
!lewi radzieckiemu realne sukcesy i nif'po- 1200 km lini i kolejow ych, zell'klryfikowano trowJ,iaclt 21 ~urhiny o IqCZllPj sile 240 Iy~ięcy z wicJlcami Ibinu) SIC na placu przed kp,'--,,-
w::zeclnl. rozwój, źródłem !którego jesl właśnie 112 km, ułożono 117.600 km szosy. k:Jc.walów. Pow. lem, o npdz. ! 3 111In, 3D. 
naracta]aCe te~po pr~cy. Zjawi~o to daje się ,~~~~~ __ ~~~~~~~~~~~~~~,~~~~~~~~~~~~,~~~~~~~~~~~ 
najlep iej wyczuć, gdy przeprowadzimy porów- L b d T I d b ~ ~ 
n-anie między PO\SZCZ€9ó1nyrni okre6amj z bie- 0"' or O O e ano Ile no ... a.·,.. 

;'~~i~~~togg~~;;;~~::';:~Yi:;'~J:,;i Imperializm USA zagraża niepodległości Ameryki 
z ub, roku. PrzelIly-lowa produkcja Moskwy I .. b· h 
zwię.k'Szy!a Się o 24 pr<lcent. 15 sierpnia rb, slotne przyczyny repreSJi antyro ołluczvc 

acińs iej 
przemy5ł ~os'kiew';;ki przekrOCZył wyniki za- Lornb::!],(lo TO'f'rlri I1 Q, pt'zE'\l\iod niczący z\dą;(- dów Iych kr"jc)w w kierunku ::1nt,vclemokra- 1 nowej '"ujm _'wlafo yej. 
kre~loIt€ planem siedmiomiesięczn ym. kcw zawodowych Amery ki Ł;łcin~ki pj, w,V- Iycznym. I . Lombardo ToJed no. pot.~p, ja "-Z!r!oż:= !! l,e n.a, 

Jeś11 ~hodzi <;I produkcję środków trdI15pt>r- k j 1 t S 
t-owych, maszyn różnego typu, ja'k np, traklo- ~to owal do w~7..vslkich oddziałów 7.wią7.ko- W liści" lym l,omb"lrdo Tolf'dano atlalizLlJ~ CIS u gm;pnC8l'l:zego 1 pO_1 vc:mego canow 
rów 1lll .. to również w tym zakresie możem y wych na tym knntynencie lisI, w który m \V obecną sytuacje ruchu robotnicwJw w Ame Zje~:loc,z~nych 11a rządy pań.stw Ameryki 

t . ' b . , k . I . . ", I,rtcm,klel· co SDov.'odr", alo że rzady te zano owae powazny, O 5zesclO rolny wzrost ostrych - slmv::1ch zaatakował stany 'ZJedno- rvce LRCInsklE'l. potępI"'- 1'Z€C7.ywisle prz~'- t I . '. b' eJ', d k t 
W stosunlm do poprzedniego okresu. Należy czone i oskarżył je o prow::1rl7.enie imperia1i- c~ny i ,e le lE'presJi, dohnllywanyrh plzeciw- przps a y JUz yI' rzą ,"m! emo.ra yez-
p cL~rE'ślić , że jll7y ogromnych ooległościach, stycznej polityki. ~kjcrowanej przeciwko nie- kn nn;("niz~c.iorn związkowYI11 i zwr"c~ ~ię nnni. 
dz ~ląr ·ch po~zczegolne ośrodU '}Hzp.my-slowe Wy~l<;pi VSZ~' Pl'l.pci'o'·ko dw"łalnoscl ame-_7SRR. <'wi",.k,,_", ńlll'~ p rodtlkc ,l'l' '.'rn.J 'o·w tl'ans- podległości krajów Ameryki ł,aciń~kiE'.1 i o do wsz.y:o:lkich rnbotnik6w pńlkt"i zachodnif'j 

" -, v ~ ,,"- k' r."kan-Idei fE'dpl'?cil r rarv CAFL), ktńr;,. je-
•t:' :lowy,h p<J~lad(l cioniosle 71l<lc?E'nip w rl~J- popieranie. pod prl'f.ekf'tf'm walki przeciwko 7 wezwill1if>rn, by wZITIC1gIi \\'<11ko n 1"0 oj n;:t 

k d go zdaniem. zmIprza do Zn!3Zcze llia zwiazk6'1I sz -m "'pwn,,1 I wzroście pTorlukcj i. komuni 7. l11o\v i. prze'lIwania się polityki rw- cfJlvm ~wipeie pl~pciwko prnwn iltorOl'11 n __________ ,_._ .. ________ _ z8worlowych Ame-r,'kl Łaclllsk!ej Lombardo 

te I.nieobecnyc 
'-olenano Slwie1'dza. że zlvlązkl zawodo've 

z.mniejsza się w datnie na skutek akcji wso6 t~ :tw()dn cłwa 

i Amen'ki ŁHdilSk ej l1le ~!UZ8 ani ZWląiko-l1j' 
Haclzl€cklemU, "ni Stanom Zjednoczonym, 
ani Anglii, ani żad llemu ll1nemu mocar5twu, 
lecz służ" jed,'111p ma"nm robotrucz"m Ame-

Opu~~CZe1'He pra cy prrez rf'bot l'lik~ PO WOOUJP 
\\I fab.-yc-e natvchm1astową luke \liellrllchomione 
maszyny, to \\"Idoczny l'e7lJlt~t nif'nl1A rnoscl fI)­

botI'ika. 

w Zawidowi~ j P 2PW , r. ')8 " Tomaszowie 
zmniejszy/y II clagll mif'<iąc~ IPn odsetek o (-;7 
pro~enl. 

PO~\'iłżnej reulIl'l')i 1I1pgł ro.I'I~:eZ fen udsełek 
P2PW '1' .')!) w T0maszC}", C' (o ;;1 prnC' l. IV 

wyżk 

P ZP\\' \ir l II "dzl (o 26 1'1' c) er,lZ PZP\V 
\lr 20 1\' Zeg~niu (Q 12 prnc ), 

n ki LClcinEkiej 
Chcem~' t,-lko - pn'V!edZlał Tcledano ­

zr"alizo vać program pClstepu i wolnoś~j 

\,·",lrzy" (1 p'Jk"j na calvm ŚWieci" 

Cyfry powyż<,ze \V"I'~LlIi~. lak Illpjkle maż· 
II wc,ści r'l 1':0 jll prr.{/ttkr l' 1 1\" du rrr'tkó'V 
krv)a ~ię \1' PlJl\Cli .. l1tp'» hocn Śt' przy i',l v". 

--- ~ - _..:...-_."..-------~----=--.--~==---== 'ic dZiwnego. if' JPtlnvm l punklów 11111Ó\\' 
o w;,polzawódnic!wie prilcy ptUTliędzy górnik(l!1 i 
i v.łó"nlarl~mi oraz pnmiędzy \\ t'1'ną i b<l!\\l'ln:j 
Jest zad~n1e zmnie j~7-t'nia nQ"elka nienhecności 
prz) pran 'l~ wyjątkiem llieob('cno4ci, I)Owsla- \Iv llrlz\plonym pre ec1sld,',!' i'lc',,, PAP-a "l ~ hli(7n\ch ,IPcllll ił 5zk(,i, 1t 7'1'''Jt! J \Vell za \' Sprrl VII? \\'yt'ilqrorJzenia ni!l,~zytieli z.a gc-
Iych w ramal'h akcji wczasow oraz nieobecno~ri , 'lac17.1p Mini~ler O~wial , ::;1. ~kr7Psnw,;';i, ł l1ćo\H lelni!' N ~lh.()lr loWO" IV pj 7R111i'l"t rI~11 ch rlZlllv n~rłJlqhm"e I cz' nnl~~l dodln:'- ": Za 

p(1dkrf'~tił nl. in. troskę') 1l',łn7.E-n i ", 'll,l:c>rii\l- ,r7.i\snVlPl, 11i11ni~.s7P1 mie,., cznoi ,tdl\Kl Z'1 rZ'lclleui .. lo lI'll"'a dol 'CI1_~1:'lVe n;,~,je 
~po"'odo 'al1ych pr;/;cI urlopy porodowe robotnic.) UP ni\uczVI'ję lsJwd, W J;;_n'ni:h cinJdch '1(1- \ Jedną g(1rl?in~ w tI'CIOrll11U wy:WS/'l ri D!l zł. 

. - r.tilwKI za qnrłZtny Il'ldl,rzbo"'e, uóv'nu;Ó!' ]S \\ z\\iazk{1 7, tym pr7y,,1 ~pila Dyrekl' ja Prz0 - Iwierdzono r07.pOrząrl7,'n:e, wprowarl?ając" ol rzymlIją 400 7ł. N;,' I" \ l jp:e ~zkól wyZSl.'v (h 
I 'd I,· I ' 4 n l z wv<nko~C'lą plilt l1auczycieli 'contraktl'J" ych, n1}'S u \\ elnianego o eonerg-ir:>:ne,i \\'~ Ki o zlllnie,; zwarty syslem wynag '()d~pn o niewielkie i i a:-::aclf·mi 'kkh zalnla,t O z ot rzymuJą. . '. , ., 

stenJE' Msetkll ni~ohec<nośc·i. li ~zbie stawek. . , ,}.OOO zł. T ('J.;,lI'7.~ szknJ.ti 7il,t;11';t 100. LI. -- Z:" l ~,u(lnln:1yrh,~ l11"pplnym , 'rml,H~:, ~onl:n 
. 'a;większ . \V"kaźni'k IV tYlI I lahcsic IV lI1ie- Rozporząd7.enJC In ;HI), 'W';1 !Jolladi.n zwyzkt.; '440 zl. ,Tpc1noczcs'ue z Iy'n Hltj1l)!UIH1lPJllfIl1 I POI nr/uje lo p lPn<>t nl P 4-k,otną z' yz,(ę ,ta 

o:_ącu wlrz€':'I1'ill osiągnę/y PZPW 'r. 19 IV Luh- slilwek dużej liczby prilcownii<ów, 7ilrrudnio- J wydanp w porozumienilJ z I1Ill1islrpm SkilrblJ wpk lR qndz1n' nAdlirzbowe. 
o.ku (ZIemi!' Odlys,kaom'). gdzie r.dsdel< nicnlwc- nych w szkolnictwie. Np. nauczyriele ~zk01 ~~~~ , -- _.- --'~ -' -~-------==:r 

nośCi IIzml!ln.'ellj<z.yl.~.'ię.n.71118I1P.rolllC'·.p.z.P\.v .;-.:I'r·1I2.1.p.owszechnvch, zatTl1rln ip~i dojaL!,own w ~", Przemysł welniany łczy o pierw zeń·~-t 
We w półzawodllicłwiE' tl-acr v IJIri"lIjąry ch (l41 .1! Ploc:. l. i\!ithal Gab ' Y5!ak f1~4 proc.l 

o 

N pażc!l;iernih w PZ/'B Nr. l we I WPZPR Nr. ł7 M3ri~ Dudek praw-
,,'!>pÓ/Zl'wnrlnidwie ,.szóstpk" pierwsz .i~"1 mt czlerech krosnach o~iągn\!la 160.3 
'niejsce zajęły : i<yoakowa, (160,8 proc.), "me. I1nrmy. ~ Stanislawa Krzywońska 
; orzemflwska (158,6 proc.), Wier~zl'niowa 1154'6 proc. W przeclz~lni rrwdują: Józeta 
(156.5 proc.) Clrn CiolYl({lwska (lfil," Oli (151,5,) oraz Mal'ia Szlwrllarska (143,7 
proc.). proc.). 

We wI>pólząw{łdnictwie !lwpuwym 7.e-: W PZPR Nr .tl we wspólzawnri!1ictwle 
sp?' tol~l'za Stefana (133,7 proc.) wyprze I jJrządek pracuj~rych pr7.y trzech stronach 
dl,ł ze~poJ Sto.lar~a Zygmunta. (1 24,2 pr.) Woźniak Kazimi~r~ (142,4 proc) uzyskala 
, zespoi Jab/onsklego - zespoI Skonkt, przewagę nild Heleną Jagielską (142,1 

W PZPB Nr. 2 prządka Bihler Zofia, proc.), Pazik l(a7-imiera (I :3/!,8 proc.) naci 
p"acująca przy czterech s lronach osiągnę- Ireną Dubel (1:37,2 prnc'). ił Bożek Bnle_­
la 13!l,5 pro\. , a Franrisr.ka Nolbrza k lawa (132,4 proc) nad H. Wojciechow'k<\ 
prz trzech ~tro l1 ach osiągną.la 145,4 (1:l1 ,:3 proc.) . 
procent.. We współ:r.awoonictwie Wc wspólzHwoc/nic.twip .. 'zóslek" IJy-
.. czwórek" Ilierwsze mlejscl\ za- bala Stefan (In,fi proc.) wyprzedził Zofir 
ięły : Irena Rzepecka (149.5 proc.) , Józefa I(opczyńską (lfl4,!l proc.. a' "c7-wltrkach' 
Wieczorek (145,4 proc.) oraz M elania Si- l(aziOlier~ Wllt7kr (J fi!l,i /lI'nr.) J al1' 
" lńska (I35,tl proc.). WalCZYli skiq!o (I :)7,1' pmr .). Ob, Dyb.,J 

W PZPR Nr. ~ IV wy~l'igll pracy l1a IV czasie oslatni0j IV) rlat,' ntrlymał 7' 

'll'orkach pierwsze miej~ca zrłooyły: dwa tygodnie fi .22!-l zl. 
"aria Grzelak (P!l proc.) oraz Krystyna 
')nbrzań.k~ (I fiS proc,). 

W P7PR r. 5 wśród prząrłel, praCl1-
. cych prly "c7tercxh stronach" czołowe 
l1iej~ce za ięly: Geno wda Ciłuszkowska 
I B8 pmc.) oraz Alp~~al1c\ra PiechursJ..a 

(\.Ii pIW.). 
W tkalni w~ród "ttwórd," J,rwdują: 

Gorzyńoką Stanisława (173,5 proc.), Jó:r.e­
.l SZyll1allska (16!l,2 proc.), Anna Rajska 
164,3 proc.), Michalina Kolasińska (f 64, I 

proc.) oriU: Anna Błai:ejew ska (ffi2.7 
pc·ocen!.). 

W PlPB Nr. i wśród "c7.wórek" pierw 
sze I1l1eJsca zajęli; rranci~7.ek Kopacl 
(160.,1 proc.) oriłZ Julia Pijallowska (150 
pro':.), 
Wśnid prządek (trzy strony) przodllJą: 

K.ol'llelia Nowak (l54,R proc.), Bronisława 
Baryła (/.5/,8 pr(1c.) oraz Maria Goląb 
(I.; l ,8 1I1'oC.). 

W PZPB Nr .9 we współzaw{ldnic­
lwie ,.czwór~k" nadal prwdllją! Władys Ja 
wa Frych (162 proc.), Feliksa PakIlIska 
(157,1 proc.) oraz Bernard M'ltylewsld 
(149,3 proc.), 

W PlPB Nr. 16 wśrórl prządek pranI­
jących przy czterech stronach pierwsze 
miej~ca zajęły; Franciszka Jaguszewska 
(164,n proc.) oraz Genowef a Cie<ielska 
(150,~ proc.(. 

Wc współzawodnictwie I[fIlp"wym a· 
spól MańlCllta (J:12,::l Jlr"c.) wyprzedził ze· 
spół Pacholaka (124.2 proc.) a zespól Mi­
sltala (I:3ł,2 lIr.) zespół Minlewicza (1::11,1 
pr.). Parti3 Kowalskiej!o (I :15,3 pr.) pokon~ 
la partię Latknw"ll<iego (r 24,!l proc.) ;1 
partia Woc\yriskiego (135,li proc .) parlie 
JlIrkiewic7.a (128,1' proc.). 

W PZPB IV P~hial1irach IV tkalni osiall­
lI ą l Edmu11d Czech na czterech krosnach 
I ;'2.2 proc. normy, a Kuncgunda Cieśla" 
140.9 proc. norrny. 

W pnęc/zalni Jlierw~lC mi~hca zajęł , 
A gnicszka Pawlowska (140,9 proc.) oraz 
Julia Król (1:)4.2 proc.). 

Kto pierwszy? 
BRAWO R.UDA PABIANJCKAI 

23 października we wSlló/r.awodnidwie 
międzyfabrYC7.l1ym w r,r~emyśł e bawełnia· 
nym najlepsze wynild dnia osiągnęły 

PZPR w Rlld7.ie Pabianickhij wykonując.: 

plan W, prZf(lzalni "odpadkowej" w H7 pr., 
w pr:r.ęcłzall1i "średniej" w 115,5 proc" a 
w tkalni IV 104,;' proc.) oraz pz,p B w Beł­
chatowie wyknnaly plan dzienny w 122,6 
proc.). _ 

11" rlwórh krosuilch korto1\' 'ch w P7P'''' Nr::\ OTilZ ·J'ID DlIrJek 1134 plIlC.) . 

l}ierws'Łe miejsce zajp,h: 7yqlilullt j\'lo fgi1 (154 W PZP",' Nr 2 ll zyskał V\ł,ul' "ła'\ !:lo!!!'! 
111'!)c. nOTluy) i Joz!'t MilVl1' (l.S:l l"c. " 'Hmy), ~ ki 1:17 Pl or. " ~talll słi!w Łuha:;l!1: 133.3 orOI:. 

P7PW Nr J6 oailep",e !,pl'lti'lly osiągr,l';li' 'W 137 p,,,' Nr l <:zolowe mIeJSCe zaj~!i 
Wladvsl1'w !'=tilnlpewskl 11.59 I'roC'.) , g t;,ni s l;,,.. Zofia l'lil!1kow~ki1 P 311,1ł pl'llC.) (!Ti!~ A!fred. 
Malinowe l!:! (l ~2 prf)f'.), P'r'lnf'jHllk 7i1;t~,. ~ I" C'i'7 Pw~ I(;1 (1 27,2 prl'Jc.) 

KALENDA z OBOTNICZ1O' 
oa rok 1948 

,kolo 500 slro,n dr1Jku 
C E N 

li KAlE NDARZ RO 90TH IGZr 
za\viera 

KALENDARIUM wraz z in­
~()rmacjami o rocznicach hi­

storycznych. 

tli A n o M o Ś C I i A R TY K U LY: 
o Polsce 'spółczesne], 

z; dziejów. polSkiego mi~-

dzynarodowego ruchu . 1t-
niczego, 

o państwach zagrani 3" ch 
i ruc!m robotniczym ~a gra~ 

pic!!:, 

!) związkat::h za1:'Todo~'" ch, 

usta\ 'odawst"ie pracy, 

wiadomości z historii. 1!tera­
tur7 i odkryć nauko n 7C~ 

i in. 

Bogato UU.~fowany 
A ~lł 7Q. -

"K1!\'ThElNDA.-R-Z ROBOTWOZY" jest popularną encyklopedią spo­
łeczno - polityczną, 7,awip-ra l1'8teriał niezbędny dla każdego działa­
cza. społecznego, dla kożdego robotnika, IlrzęlltJikR. nauczyciela i stu. 
denta, ella każdego kto chce poznać zasody ustrojowe i zagadnienia 

Polski Współczesne-j i pol!1Jriego rucbu robotniczego. 

uKALERO.RZ ROBOTNICZY" 
MOżNA NAB·1ft W K-A~DEJ KSIĘGARNI, LUB W CE~ -TRdLI 
St'-óOOZ. W\IDMV,N. "I@T$~' WRS~AW<A, ~łOL, -A 13. 

SPÓLOZIELłłl'A Wyła I WIlCZA uKSJAiKA" 
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Łódzki Miejski Komitet Opiekc nad Gro-

~ Polsce IIJa Erenburg 
bami Bojowników o Wolność i nad b. Wir zie­
niem w Radogosz-:zu zaprasza wszystkie miej 
scowe organizacje polityczne i społeczne do 

Do Polski przYbył znakomity pisarz rattlie I państw Nowej Europy. Pokazał nowe siły i i które poch'flają się dziś nad kołyskam' wzięcia czynnego udziału w tegorocznych u~ 
cki, Ilia ErenburC] Nal eży en jednoc-ześnie do l0drOdZenie duchowp. tych krajÓW, .wyzwolo- pokoju żąda ziemIa. Europy pełną cierpi 2n!" roczystościa "h w dniu Swi ~ ta Umarły-:h, po­
czołowych przedstawicieli kultury eUTopej- nych z niewoli kapitału. " poranioną przez pociski, przez miny, prz 'z I święconych czci wszystkich bojownikó ''''­
skieJ. Dziś Erenburg oddał bez :eszty swe pióro bomby pokoju żądają groby bohalerów..... woln?~Ć De~~ga c i.e i poczty sztandar?we win· 

IIia Erenburg już w wieku lat 16-tu sta- gorącej walce o pokój dla prostego człowieka Ilia Erenhurg wierzy w niezniszczalne sity ny SIę stavllc. dm1l 31.10 o godz. 9-ej na lIro' 
nął w szeregach walczących o wolność i so- i narodów świata, walce przeciw s-zaleńczym socjalizmu i demokracji, ktróy-h wspólny wv- czy~ta Mszę zał~bną w k~tedrze św. St . K~. 
cjillizm robotników rosyjskirh, biorąc czynny planom fabrykantów broni. W niedawnym ar- siłek zdolny jest do pokrzyżowania -zl)"('cld - . stkl ora7 w dmu l-go 1.1stopada ? g~d me 
uclział w rewolu <. il 1905 roku. Zmuszony do tykule pt. "Europa nie jest na sprzedaż" - czych planów fabrykantów krwi. ',l1-e j w Rado~ () sz "ZIl, lJd71e ?db~dzle Się) LIro­
E'm,igraCji dlngie lala swego ży~ia spędził w Erenburg pisze: "Ale jakiE'kolwiek bvły by cicnie - pisze czyste po~r.ar:l,e prochow I ZIemi z. mogL spa 
w Paryżu, stając się wybitnym znawcą kul- "Pod-:zas lat próby narody Europy śniły o w zakończeniu - które padają na oblicze Innych WleznlO'V do urny muz.ealn:J, oraz zło 
tury francuskiej I gorącym przyjacielem mi- innym zwycięstwie, o zwyclę<twie bez cieni. zwycięstwa, blask jego oc-zu jest silniejszy od żp~ie wieńców na grobach bOjowmków o wol 
łujących wolność Francuzów. Bronił swym Czy ufwierzył by ktoś w r. 1942, że znajd:oj ciemności no"y. nosć , . . . 
świetnym piórem sprawy Hiszpandi Republi- się w pięć lat póżnieJ ludzie interesu, mówią- Ludzie, którzy padli za wolność, ocalili nas J edno,nesnIe. K?mltet apel1!-Je do całego 
kańskiej, walczą"ej bohatersko przeciwko prze cy o trzeciej wojnie światowej? nie tylko od ciemności dnia dzisiejszego, lecz spoleczenst.wa ł.odzkIego o wyrazenie czci po-
ważają(ym siłom interwencji Hitlera i Musso Jestem przeświadczony, ze kruki napróżno także od ciemności jutra: zdobyli dla nas pra ległyrr: bOjm~mko~ o ,,:olność, przez udeko­
liniego, piętnował haniebną "nieinterwencję" ostrzą swe dzioby, nio: nie wyjdzie z tych l wo do pokoju" row~nle . kWI.at~ml i ŚWIatełkami wszystkich 
to zw. demokracji zachodniej. ' matactw. Ale to krakanie nad świeżymi jesz- Witamy serdecznie na polskiej ziemi "f y- mnq1ł h<,> .1owmko:", na terenie W. Łodzl. 

Po napadzie hord hitlerowskich na piękne cze grobami znieważa całą lud-zkoŚć. bitnego pisarza radzieckiego, dobrze zasłl17.o-1 Cześc bOJowmkoro o wolność! 
~demie Francji, Ereneburg pisze wspandałą Pokoju żądają matki, które straciły dzieci nego sprawie wolności i pokoju. M.M. PREZYDIUM KOMITETU 
książkę o "Upadku Paryża". Obnaża bezwład ._ .• _~ .• . ~.~--_. __ . --- ~-~ .-
I zgniliznę moralną ludzi rządzący-..h ówczesną 
Francją i oddaje hołd bohaterskiej postawie 
"prostych ludzi", proletariatu francuskiego, 
który poniósł dalej sztandar wolności swego 
narodu. 

~ III~ Spółdzielnie pracy winny ubezpieczać swych członków 
~ IV DZ~ Rozstrzygnięfy s~ór m' edzy "Syrena" a Ubezpieczalnią 

W latach wielk.iej wojny narodowej ZSRR 
przeciw hitleryzmowi ze szczególną siłą Parę tygodni temu w Okręgowym Sądzie Idziego Weinbauma stanął na odmiennym sta ł Również Najwyższy Trybunał Administra­
brzm~ał głos wybitnego pisarza - a.ntyfaszy- Ubezpieczeń Społecznych odbyła się sprawa nowisku i w dniu wczorajszym ogłosił wy- cyjny orzekł, że spółdzielnie winny ubezpie­
sty i humanisty, który był tam, 'gdzie to-::zyly Teatru "Syrena" przeciwko Ubezpiecza1ni rok, na' mocy którego decyzja Ubezpieczalni czać swoich członków. Jednocześnie regula-
się śmiertelne zmagania. Brzmiały jego słowa Społecznej w Łodzi. została w wypadku spółdzielni Pracy "Syre- • min. obowiązujący teatr, zawierał punkt, że 
gorącej miłości ku człowiekowi i pQdziwu dla I dk Z d b . 
t h 

Teatr "Syrena", będa.cy spółdzielnią pra- na" zatwierdzona. dyrekc.ja, a w tym. ,wypa. u arzą o ow~ą-
yc , co bohatersk bronili sprawy ludzkości, _ słowa palącej nienawiści ku barbarzyił:;om, cy, nie ubezpieczył swoich członków I otrzy- Bardzo interesujące i charakterystyczne z~ny Jest z~pewmc ~wOlm. członkom wsz~l-
pragnącym zabić ludzkość w człowieku i znisz mał od Ubezpieczalni decyzję, na mocy któ- są obszerne motywy w tej sprawie. I klego rodzaJU ubezpleczema społeczne. Tyle 
czyć zdobycze kultury. Miał tedy swój godny rej byl obowiązany zapłacić zaległe i biez~- Sąd uznał, że w Spółdzielni Pracy "Syre- , Sąd w motywach natury prawnej, 
udztał w zwycięstwie nad faszynnem Ilia ce składki w wysokości przeszło 3 mll. zł. na" pozornie tylko nie ma pracodawcy i me ' Sąd wziął również pod uwagę motywy na 
Ere~bu;g. d h.t! k . 1 ' Spółdzielnia Pracy "Syrena" wystąpiła do znalazł niezależności członków spółdzielni - tury społecznej, podkreślając, ze ubezpiecz~-

tęga '? leY9mła' gw ygrlllzaeCrhows .aaz· 'd,~lezwa .-:zon!l po- Sądu, prosząc o oddalenie decyzji Ubezpie- obowiązuje ich bowiem dyscyplina i w prak- nia społeczne powstały na skutek długotrwa-
zml zona nlezml<:rzo- . . . ł h lk kI . j le nymi silami ludzkości, które wbrew swym za czalm m?tywuJąc to tym, ze .w opisanym wy tyce dyrektor może wymówić im pracę i ro,/: yc wa asy pracuJące o prawa, o -

miarom wyzwoliła (o czym skłonni są zapo-\ padku me ma stosunku słuzbowego między wiązać z nimi umowę - dowodem tego je3t psze jutro i przyszłość. Dlatego dziś zada­
minać dzisiejsi podżegaC7.e wojenni) _ Ilia aktorami zatrudnionymi w teą.trze, że są oni list dyr. Jurandota, który do członków spół- niem ubezpieczeń społecznych jest objęcie 
Erenburg przemierzył "Szlaki Europy" dając jednocześnie pracodawcami i pracownikami, dzielni, a więc zatrudnionych tam aktorów coraz szerszych mas ludności pracującej. Z 
świetne obrazy wyzwolonej i odrodzonej Ru- że brak jest umowy o pracę. pisze, że w wypadku obniżenia wydajności tych względów wyeliminowanie członków 
muni!, Bułgarii, Jugosławii, Albanii i in. I Tymczasem Sąd pod przewodnictwem 'lę- pracy rozwiązuje umowę z nimi. Spółdzielni Pracy z obowiązku ubezpieczeń 
Inlll 'l l lo l nll~ II I ' I""'l l l' l n l ll l' I I II I ~ I " l n l ll l llll l' I ': l lI lI:IlI lIl II 1Ii1 I l'II'I(:IIIIIIIII'I 'lI l1ll1ll1lil l'llI I(:lrtll llll'I '11I1HII'IlIlIlIlI lIlIr 11111 H III,llI lIll1lll'l l'" 1IIIIIIIIIIIIIl llli1III .l l.l ' I'1I1IHIII IIIII IIIIII'llIlllmlllllllllllllllnmll llll 1'I1'lr:Illll ll111111 (.I1 .... 'II,lrl stworzyłyby stan absurdalny, bowiem praco-

Osiągn-ęcia i doro ek sektora spó dzi Iczego !L7~~~~~~:~~;::J~E~~;{f~ 
Jak pracuje dział włókienniczy "Społem" ~~ec~e~ ~;~l: ~~s~:~~~~ ~~:~~~~~~~/połecz-

w ramach konfere~cji pr.asowej, ~tór~ U-I ponad 2 i pół miliarda zł. (stosując ceny ko. cję, pochodzącą zarówno z własnej rozbudo- Tak więc spór między Teatrem "Syrena" 
ftądzil w ub. tygodmu DZiał WłókIenOlCZy mercyjne suma ta byłaby czterokrotnie wującej. się w Łod-zi wytwórni jak i dostarcza a Ubezpieczalnią, który ciągnął się już od sze 
"Społe~", zademonstrowano przybyłym z ca- ' większa). nej przez spółdzielnie krawieckie pracy w regu mieSięcy został wreszcie rozstrzygnię-
lego memal kraju d:ien.nfkarzom osiągnl~~a Stosunkowo mlodym działem aktywności systemie nakładczym . Ten nowy kierunek ak- ty. Fakt ten stwarza precedens w sprawIe 
t dorobek .sektora Spo!dzlelczego w dzledz~me "Społem" jest zaopatrywanie ogniw tekstyl- tywności Działu Włókienin :zego "Społem" ro- obowiązku ubezpieczeń członków Spółdziell'ti 
zaopatrzenia ludnOŚCI w artY'kuły włókIen- nego handlu spółdzielczego w gotową konfek kuje nadzieje jaknajwiększego rozwoju. Pracy. 
nicze, 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111.1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111"111"11"1"1111111111""'"1"1111111111" 

W ,:hwili obecnej prace Działu Włóklenni- p Id .. d 
czego ,.spolem" rozwijają się w trzech kie- rzerUJonq pO UJ nojH'u"ch UJ __ O Z! 

~;:;~~~ji Pr~~,!t~~n~~~o~~:;~~e m:~a~Z~I~~~ l D W-I e s 9 a -I k -lOS z u s ł o' W 
artykuły włoklenmcze wszystkie placówki 6. 
te~sty~ne, spółdzielcze handlu detalicznego . 
dZIałające w ośrodkach miejskich, Drugim F ł ł I d I . . 

k uczem p 
z kolei terenem, zaopatrywanym przez Dział a szywe z oto, stare !fazely 7"lm ast o arow I n"e 

Włókiennl-:zy "Społem" jest wieś. W ramach 
akcji "Przemysł dla Wsi" towary przeznaczo­
ne ludności wiejskiej, docierają do niej po­
pn;ez sieć powiatowych, gminnych i wiejskich 
społdzielni po cenach właściwych i w asorty­
men~je, obliczonym na potrzeby ludności wieJ. 
sklej, Trzecim. z kolei działem prowadzonym 
przez resort wlókienniczy "Społem" to towary 
przeznaczone na reglamentowane zaopatrze­
nie ludności. Poza tymi zasadniczymi działami 
od sierpnia br. "Społem" prowadzi dział towa 
rów, przeznaczonych na t.zw. "akcję zbożową" 
to jest, na premiowanie rolników dostarczają­
cych ziarno do spółdziel-::zych punktów skupu, 

podob,e "I nsakcjeU 

I Dnia 2.10 na Wodnym Rynku podczas 
przeprowadzania następnej, tak samo uplano 
wanej machinacji, cała trójka złodziejska 

dostała się w ręce milicji. 

Jest faktem bijącym w oczy, ze jakość I 
asortyme'nt przeznaczonych do rozprowadze­
nia przez spółdzielczość w całym kraj,u towa­
rów uległy w stosunku do roku ubiegłego wy 
raŻIlej poprawie. Na podkreślenie w działal­
ności "Społem" zasługuje fa:tt rozległej rozbu 
dowy, której w roku bież, uległa detaliczna 
sieć spółdzielczy-::h włókienniczych punktów 
sprzedaży. W chwili obecnej jest czynnych 
na t,:renie kraju: 32 Domy towarowe, 840 
sklepow bławatnych, 1 7300 działów włókien 
niczych przy sklepach spółdzielczy;:h wielo­
branżowych. "Społem" przewiduje, że do 
k,ońca b. roku powstanie jeszcze 1048 punk­
Łow sprzedaży artykułów włókienniczych. Roz 
budowa ogniw detalicznego handlu tekstyliami 
wpłynęła na poważne zwiększenie obrotów 
"Społem" w tym dziale hurtu, Wówczas gdy 
i!uma dokonanych obrotów w akcji miejskiej 
I wiejskiej zamykała się w ub. roku w cyfrze 
6 miliardów 298 milionów złotych, to obroty 
dokonane w ciągu trzech kwartałów rb. wy­
noszą 14 miliardów 268 milionów. Aby cyfry 
te nabrały właściwej wymowy należy zwró­
cić uwagę na fakt, że rÓwnocześnie ze zwięk­
szaniem się obrotów w dziale włókienniczym. 
"Społem" ulega poważnemn ograniczeniu wy­
sokość obrotów dokonywanych z kupie-::twem 
p~atnym. W !Ib. roku obroty te stanowiły 
jeszcze 14 proc., w roku bież. wyniosły jUż 
tylko 3 proc., a od sierpnia br. uległy całko­
witej likwidacji. Obroty dokonane przez "Spo­
łem" w dziale towarÓw reglamentowanych za­
mykai.ąc się za trzy kwartały br. w cyfrze 

3 piece szamotowe 
kupi~ natychmiast ::; 

Wiadom~ć B,O: "Prasa" Piotrkowska 55 ~ 
t.:> 

• * • I Na czele drugiej szajki stał Stefan Jor-
dan z Jeleniej Góry Piotra Skargi 6, który 
dobrał sobie do pomocy Adama Kasprzaka, 

I 
Łodzianina - Zeromskiego 13. 

Jordan przed paru dniami wszedł do rze­
. źnika Leona Szkopa Limanowskiego 22 pro­
. ponując mu sprzedaż tanich świń, na co Szkop 
1 z miejsca przystał i udał się wraz z nim dla 
I sfinalizowania tej transakcji. Po drodze za­I czepił ich Kasprzak, proponując "jako gość 
I z Kanady" łanie dolary. Naiwny Szkop wie-

Tereoszko Antoni WaranklewiC2: Wlera Kacprzak Adam 

Od pewnego czasu na terenie naszego mia I ponując Kasprzakowej lmpno złotych monet. 
sta grasowało kilka dobrze zorganizowanych Ta ostatnia na konto przyszłej sprzedaży bie 
szajek oszustów, którym udało się wyłudzić rze od łatwowiernej Lewińskiej zaliczkę w 
od naiwnych obywateli większe kwoty pie · sumie 24 tySięcy złotych, które za chwilę ma 
niężne. jej zwrócić jakoby w hurtowni. Przy spo- j 

Jedna z tych szajek przyjechała na gościn sobności Warankiewiczowa pod pozorem, że 'I 

ne występy aż z Wrocławia. W skład jej jest przyjezdna zapytuje gdzie w Łodzi znaj . 
wchodzili: Stanisława Kasprzak primo voto duje się PUR. Kasprzakowa usłużnie ofia-I 
Tereszko, Tereszko Antoni, oraz Wera Wa- ruje się doprowadzić ją tam, dając tymcza­
rankiewiczowa. Kasprzak przed paroma dnia sem dwom swym ofiarom Lewińskiej i Krze­
mi. pąd pozorem pOSiadania hurtowni zapro- pińskiej "złote" monety jako zastaw na CZl'lS 
ponowała Annie Lewińskiej z Lublina i Marli swej nieobecności. Nie trzeba dodawać , ze 
Krzepińskiej z Lublińca sprzedaż tanich ma- ani Kasprzakowa ani Warankiewiczowa wlę 
teriałów, W drodze do rzekomej hurtowni cej się nie zjawiły, a monety okazały się fał­
zbliżyła się do nich Warankiewiczowa pro- sZyWe. 

Kino "BAŁTYK" Narutowicza 20 
Pocz. seansów w dni powsze. 15,30, 17,30 

19,30, 21,30. 

Kino ,,\VŁ()KNIARZ" Zawadzka 16 
Pocz. seansów w dni powsz.: 15, 17, 19,21. 
Pocz. seansów w niedziele i święta: 13 

15, 17, 19, 21. Pocz. seansów w niedz. i święta: 13.31), 
15,30, 17,30, 19,30, 21,30. 

w rolach 

DZI9 PREMIERA! Pełna Humoru Komedia Amerykańska 

CARIE KŁAMIE ••• 
głównych: 'DIANA BARRYMORE, ROBERT CUMMINGS, Kay Francls, 

John Boles 
Reżyser: HENRY KOSTEK 

Wytwórnia: "Universal International" Własaość: Motion Picture Export Association 
Eksploatacja: "Film Polski" 

.ilety bezpaltne l passe-partout ważne o"piątku 31 ~~źdflernika~ 

Jordan Stefan Stanisława Kasprzalł 

rząc, ze dnia tego sprzyjają mu dobre okazj., 
zgodził się i na tę transakcję i wypłacił 0-

szustom 80 tysięcy złotych. W zamian Ul 

nie otrzymał od nich zapakowane w paczkę 
wycinki ze starych gazet. Po kilku dniach 
poszkodowany Szkop rozpoznał na placu Wol 
noci oszustów i oddal Ich w ręce milicjan­
tów l-go komisariatu. 

W tej chwili członkowie obu szajek sie­
dzą pod kluczem. Ponieważ jednak istnieją 
przypuszczenia, że na skutek ich oszukańczej 
działalności poszkodowanych jest więcej 0-
sób i to w całym kraju, osoby te po rozpo­
znaniu na załączonych zdjęciach oszustów 
proszone są o zgłoszenie się do wydziału ślec1 
czego komendy' MO w Łod~, III sekCja po-. 
~6l 1~~ - ~ 



Kronika III. Radolł1ska 
Wtorek. 28 ra7r1z if'rnika 194 7 
D"j": SZ~I11<ma i Tildeu&za, 

Dyźury aptel; 
Dyz!1r nllcn~' I)ełni apttJ,a .. I?1Jct'i:lt1Ekl " 

(grzy ulicy Rł>~ mnnta 32. 

Telefony 
H)-Strai Pożarna. 
l3-Pow. f{omenna M0. 
51-MiejskI Post. MG, 
91-Starn<.I\\'o Powiatowf' 
50-Szpl L., I Po ",iatC!lwy. 
ll-P. U. B. P. 
SS-PPR. 

K=n.a 
Kino "Wolność" \vy;świetla film pro­

clu'" il r?dzieckl~j pt. "M" z KronEzta· 
dtu". Porlat~k :p.ansów o gDdz. \7 i 19. 

Adres Redakcji i Administracji I,GiOSLl 

R ad-o\T1szczańskiego": uJ. Kościuszki 13, 
tej, 12. Konto czeko\\'e - KKG Radom­
::ob Nr, 2211185. 
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W dl1lu 2'1 bm. ooeszly z Gd~tl~k(j rl a 
statki z f'k.:::p()!'tern ż€laza i rur żelaz.­
ny<:h, Non\f'~hi ::o'tal.ek "R()ja,n" labral 
l Gdvni ladHl1ek 4.226 lon do Szlok­
h lmll, z C'1I1ai1 ka or!5/erll "btek .. Irti il " 
do l ppnhagi, zF1bif'rajac ponad 108 IOtl· 

:)tr. 1 
==---- -

Ił' c ~ war-tą rocznIcę 
=::c:= _ -

• 
25 tysięczna rzesza oddaje hołd bohaterskim CZłonH,Ołł ·wanlu Ludowe 

Prz.> p:ę:mej pogodzie odbyły si9 u stóp pomnc b-ojów stocwnych prz~1. ~ynó\\' I Prz€rIl;lwi(\jącv \1' 1111if'n1U oPilnl~3i' • 
Diilblt'i Gńry. \\' fl'owircie 0poc7n{1. wieI· Ziemi Oroczvńskiei. 1'6\\' urocZ)'stoś{'i (ow. Przj byt-SI·'aJskl, 
l..:e II roc z y:-; (ości. poś\\'ięcoll€ obchodowi Na llrocz~",j0Ś{~ IH/.) hyli jli7rrl-;(C:l\\ ie- nm;-J\\ ia \I' krótkim prZem0\\ ieniu hi,:,to­

Cl\\:ntej r?(7'i1ic~! bil \\'.\' , stoczonej przez le KG I PR z g'{,il. l\i0CZar€In nil czek, l'Ię po\\stania Gl, boj01\{'j or~dl1lzC!(;ji 
'Jddz;;.lIy rall\zanckie Gw(\rdii Ludowej \\'ojc\\'oda lód1-"i oh . Piotr S"nlanek, Polskiej PariiI I~()b{)llliclPi, zbmineQ'o ra 
z :zóruj'j-:ymi Iicwbni'e formacjami SS prz<:'dsla\\ icielc \\·lml7. PPS. SL, 01\'1 11lif',nifj noror111 II' \Vil l e~ z niei11h,,,klm na· 
1 Wf> !' 111 (\(' h(u. Już od \\'czE'l'-n\'ch godzin TUR. ZWM i Z\ i,)zku Lk/'c'';(l1i'l\e \\ \\ al j-eżdźcą i \\'spóllwnrcą ndr0dz0neg:o Woj 
p()rannych Zd<jŻilj;) IV ki~rItnku Diablej ki Zhrojnej. O godzinie 12 u ,'Ielp l)iGhlc) 51(8 P01:-kiE'go Ch\\·iiq. ciszy i pochde­
Góry ze \\'szy",lkiclI stron \\'oje\\'ód7h\'(ł Góry 7.E'hl'alo ~ic ponad 2S t)~icc\ l!lozi. nif'tn ty:-i::jca, krf'pą 0kr~'t\'(:h ~ztandćl­
lódzkiego o-elegacje Woj,:;,krt Polsk ieg0. U poludniQo\\'€go stoku \\'zg-órza, \V oto -
Polskiej P.łrtii Robotniczej, Pol :-.kiej Par c/,e·niu flag lIsIClwion.) po "-t 11 I11cn t, na tle r6w. 7c.rrom;lrlzpni n(klają hrlirl p0Ieg!:"m 
tii Socjaii,;!y znej, SL i organizacji mlo- idó)'Z'go umieszczono krzyż partyzancki. IV \\'alce no Dirlhlpj GriIZi' pad"zant m 
dZlcżO\\ yeh. Spie,szii również licwe rze-I udckorowony \\'steg') I) h?r\\'arh n::tr<Jdo- Orkipslr::J c::-r<l rnarSli1 7iłln \1np?;0 Ch rtpin8 
S7.e l1Iieszka(lcÓ\\' jYJw . \Jpoczvlis-ki(\~o , wych, IOIX)Cć) pkltlla sztClliClrlrów. 

Miesiąc Wymiany Kulturalnei Polsko-Radzieckiej 
W ramach /Vii'c.s.i ą c<1 W\ miany r<:uJt. 

Polskc-R,dzie 'kiej ociu,,! ~ię \yiplki kon' 
cert 11111zyki rOt.."yj~h('i. Orkip::.tra pań­
Sh\o\\'ei Filharlll()nii ~JOd balul,) d~ ry­
g nta Krz€'miliskieg', orlegri1la l!l\'.'ory 
korn pozytor6\\' lQ~) i~kk h : hO r.<1oinl'I, 
Mussorg:.;ki('Q<~. Glif'rn i (hilC'7.i1t\1riilna. 
.Jako ~o1i~tcl \1) ~ti)pil baryton Lpnll Tp · 
l atyński , 

ne. $,) z"-'hrania, (xkzvty i lozne imprezy. 
SzC/;('g';lnym /1'fw'"nz0niem df'sza ~i,~ na 
terc'Ili(' '.v~i \\'oje\\'órlzl wa lóozki-eg() kina 
ohJaz.iow(>, Szcśf jakich kin bjcżdża 
\V mie:;iacu \\'sip i 0. i\,nla. w których \\'y­

ŚI\ i('jlai~ filmy raózif'ckie, Seall5e P()· 
przerlzanf' są p{Jpularn l 'l1li p,rJRao<lnka­
Ini. DUŻ1 llrakclę SI:1flO\\'ić leż b~d~1 na 
terenie \\n j. lódzkipgo \V.vst~,py kilku ro' 

>ł * '" bojnicl)cll lcspoló\\' świ~tlic()\\ \'ch, n7.ia 
W [1'\\'0 1'1\ ~ r I ()·he{,l1ie ~\ if'"iq\'u "Vy- Iilj~cyrh przv Inrlzl<ich zal"arlach przf'i11Y 

Illiany Kult. Fnlsk(]-I~i1,hieckjej hi<Jra ~kJ\\ ych. lcsIJnly przyw"lowal' I'.p·ecjal­
CZ) nny ,lIlzial \\'5zy:'t~i(' og'ni\\ a organi- ne ()kolin:n\l~ci-r)\\'C pl zcd:::-tawirnia, z któ 
zac,rjne TOI\. PI zyjainl P0Ish.o-Rarizi(>c- rymi ol1J<:Id.1 S7.ereg \1 iększydl \\· .. i i o· 
kiej na If'rf'nip \Wlj, lń<llkipgo. Urządza I "ie<lli \\'ni. lóe!zkieg(l. 

ry do wla 

Na m6\\'nkc "','h(}r!zi 1l3<:tepnlP '('I ,jc' 
\I'oda lódz!<i ob Sl.\'malwk.· "Dliiczegc 
wybraliśmv 1'0 ,I nie innp mirojsc-e. na ob· 
chód llI'oC'zysl0ści o7.if,iej,.zej? - rzuca 
pytani~ oh. \\'ojcwnoa. - Dlatego, że tu 
l1ad Pilica dok'in,J1(1 się z iednoczenie Ba· 
talionclW 'Chłopskich z Gil ardię Ludową 
IV jedną Armię LW!<1\yą. dlatego \nbra­
liśmv ró"'nif1ź t0 miPjscf". że tu jB'Z~Z€ 
\V i945 rOKU real ci8 nip za':\ (lrhala sir; 
odoać binO\, ch ,*zalów tV pien zol­
nif'{'z.~r poU;i('h. \\'alczqcych o utnvalenH:: 
niepor1kglości i rlem(1kracji. MiejscE' kJ 
prz~'pomina nam i flrZ\ p0lTIimIf hędz'e 
zawsze, \,,"pr\lni p pri'elal1ą krew walczą· 
c'rb n \I'<llnn'f SliP; ojl"z'zn\' chłopów 
i rr)hn1nlknw. Zhierilm "-ie tu d!ateQ'0. by 
złQż"ć ~lllho\\ ;:JIlW, zp hrater"t"-o chło­
pó",' i rohdniVl\\'. 7ar171eżt;;niętp ~'eza· 
,,-jp 1< n '8\ '\1'11 \\'alk, tligdy nil" l()6tanie 
z"n\ i'Hlf'''. 

\V iłlliC'rIlll [(G. prR h ArI fJolp::rł 111 par 
• lyzan({)m Brygach im. gen. Bema, skła· 

odby~a.J~ a' ca.fy kraJ-o u da gen. M0CZ:-1r. (t)fiara kr'vi \'aszych 
, Sle, """'" smó\\ i braci nie pos7:ra na marne - mó 

" chwilj obecl1E'j wieś Znćł jrlll je -"I~' \\ . 

tJlkre.sl~ prz-ed\".\borczym rio \\'lad7. Z" i(~z 
ku SamopDmocy Chlopskiej l1 a \\szyst­
'.;ich szc"€blach organi7.ac)'jmcll. Prawie 
we "'szystkich gr{HI1;Hlach orlb\ ły :::i~ 
juz \\ ,,111<" zgroll1aDze nia, a oh{,clIie odby 
lva}ą się w rał\'m kraju \\'alll~ zJa'l.r\y 
o-minne .le .. ;1 to 0hes \\' hcil1 wsi ni!:,-zej 
szczególnie \nżny . bowi-em od wyników 
prac i uchwal I»(ldjęt) ch na z jndach o­
raz od dO'h-oru ludzi. jacy zostan4 na nich 
',\,~ slln ięc i do dalsze; prac\, \\' Związk i 1 
Sai11opomocy Chłopskiej, zalf'iv \V zna('/ 
nym stopniu przyszły roZ\\'ój lej organi­
zacji, s{aoo\\'i~('ej dziś jedyna 7aW()(!()­
~'ą <>rganizację c hlopską. 

\\' ::Jżno';( \\'aJnych zjazciów ' gll1il1n~ L'l1 
polega przf'de \\',:-zy_ tkim 11'\ ty m. że roz· 
patrują one i u:talają plan prf\cy na rok 
przyszl , ()faz Ilklarla jq. pl'<.'l iminarzf' h11e! 
Żet ,\\'f: , któr~ poz\\'ola na r<>alizi1cję ust(l 
lonych planów pl acy. POZil tvm n"l zjaz­
dach ukli\oi'll1~ są spra\\'oulania 7 d'Otych 
czaso\\ej r17.ialillnoki pOIS.ZC/.('\Tń \n~rch o· 
gniw ZI\-iazkl.l SamopomoC\' r.hlo'p.ldej 
i przeprm, ilrl 7il się j€j O\'~I1C . Na 7.jflZ­
dach gminl1 yrh r0zpatrV\\'flIW 5<) potrzr : 
by " i rtotvrh<'las nie z:lspokojon(' orflZ 
s\1os()b) za~fl'Okoj(',llia t y,: h p()tr/.e,h na 
szczeblu gr()mad i gmin. Wre.szci(-~ \\;:Jlne 
ziazd~' g'minne n'Okonują \\'\'ooru delega­
ta", 11'1 ma}ą{'(' , ię odbyć. !e~zczc w tym 
r()kll ljazdy /'l01\'i(ltowe, wojcwódzki(' 

III1IWIIIII!lIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII11111111111 

Majqtki państwowe 
aprowidu;a; miasta 

\V b. rokli gospoda rczytn mo.i<1 tki pall-
l"Owe hędąc~ jJod zarządem PNZ do­

"tarczyly (lO tysięcy ton ziarna na akcję 
S~{;"ną. ol'ecl1ie realizl1ja dostawę 60 t y­
sie.q t011 zIiernl1iakó.w .iadalnydl dla Za­
głeh1;! 513,ski';go, (l dt() 3J zr\ld,tlia br. do· 
starczą oko lo 4.000 ton rZCl1akll dla Zjed­
noczenia OlejarSkiego do przcróihki l1a o­
lej Jadalny. 

O!''it Z}aul l'entnl/i ZSCfI. 11<1 któryrh g/l1 i l1lly<"11 1\ ,V'l1rall d-elegalo,\' znan' eh Zf' mi gen. Moczar, z\\ ra{'aiąc 'le do obec· 
zostaną \\'yhrane zarząd\ rO\\'iatol\'c, s\i'oich delllnhatczny('h prze-k,mań rod I:,ch. N~~t,pIJ,iq prZe~llÓ\\:if'nia .mk'dzi~. 
,,' "0- l" . Z " Gl' Od I b . . 7\, \\'IR<1Z "'<llpwnclt:klch I P01\ l;:dOI\'I'ch 
\\o{!JC \ o 7. , le l ~al Z1d 10\' m. . ro (J- dam<'h, pra\\'j€ go:poóarczego I kulturai P·...;R -1.J ' 't ., h pps . SL 

I .J' . I' h 'I . . o" I' • \\ a II z j1t( \\ 1:1 <) \\ \ C_l . 
nI ,~hlZl, .la ,le . \\~:s ~ ~n.llr\~· na zJaz ~ rH'W) p()dni?~icnia \\ si Prz;\'c7\'m ni110ży I "'śrńd ni milknąc ch nkrz' ków lokla. 
~o.\\latow:, .\\ o.le\:n,rl7.k l ,~ 1,:-I~7.<i :cnl r,a l~ \\)bit'rrll: Iwlli al·d)\\n l·h,. IO~lll11i~.i.!-1- 1 f,~r):\' na mĆl \:nicę \\~h<)dzi pr~~ds!"lci:l 
.,), u,za\e7.1l1011~ .I C"'\,PI ZI. 7h :-;klarl Ile le\' :h , że inten:~<,\' gfnl11arl I g.mm sCIs\e I \\"~Js-ka Polshego mIr 8Z.ei 'Y ItlSk.I, kto­
r·;)wnld\\ il Z\\ ia/.ku .., amOTrnm()C\' <::'hlop" . ". t I k J'11 1'\' olTI;:Jwia hi<:tflri<> POI' -tania i walk ,. , ~ą PO\\'i(l7.an{' 7- mere;:oaml ('a Pą:Q r;:! .' ,,:> 

OKleJ." . "i że II' kilżdej gminie zacz\'nCl ~ie I\Cl ze G \y;:mli i Ll1r!o\\'ej. Ostatni Iyita zQ'nma· 
Z\\lązek Sal11'lp01110 C I' Chlflp",kle] Jak 't, N' ł k' -' 't" dz.nn\ch I clci n;jmiec pfJleO'I"ch part'·, .. " t t t t·· ' ," . l' . ',I r()I]S \Hl. a ezon ow l1a, ZPI pa! II : ,I' '.- ... ,', 

,11('1\\ 16, a 11 el ol ganl za< II, lei! IZI I)'P P,l,( d' l .. I' I ' t I -' 7antow IJrzestnlk b-ol('lw na Dlable1 Go· 
_ ,<' ' .' .' zla aczy WICJS ,IC 1 II \ m O'it-e8Ie , .. , ' . . '.. 
"lawowe zxsady M an,lf€slu,LlfJco\\€go. spad() ob,owiązek \\'ZlllOŻ<lnej pracy. ktr'J- tze - I~Jr: StE'lak ps: ,.Kruk·'. Snu.lą Się 
Demokratyczna trAc/)'cla Z\\'1ązJm Samo rej re w iialem l11usi h'ć rial---..:c. lIsl}ra\\,- \\'Sp,0mnle,nla ,,'spnlnlf" odbyt' ch "'aIk 

pOl11o~y ~.' hJ()r>s kiej .oraz d.obro \:'s i wy-, nieni" dZiii!a.~,n()ŚCi Zv:i(jzku S(l1110P0I110, Przecl OCZ).iT1 a zf'bran.\'ch prz.esllw8 siĘ 
llIaga)q oc! wybol\' Cl\\', afw nr! zlazd(l{'h cy Chłorskl('l. o?raz her<lICzlwgo bOlu g-arstlq partyzan 

tow z tysiącami \\ l"O!2'Ó\\. Orkle-.tra gra 
h~i11n pad zantr'iw Gwardii Ludov'€j. Kronika Tom '8!1'" ..... Z pod stńp Diablej Gón rusza 'Y6patliały, 
barwny, sztandarami l ludm,,'mi stroja­
mi 2Fi-tysięrzny P0c.hód na cmentarz ':Ii 

Skorkowicach. ~r1z/f' \\€ ,vspóln"'j mcgi· 
le l ezą. szezą.t,ki h'ch. którz ' Dad1i na p::; . 
~terunkll IV walce o P.nlske. Ziemia Opo, 
cZ)'lkka i cale ""pnleczeńshYfl \~-oj lódz· 
kiego w piękm' raźrJziNniko', y dz'eń 
cZ\\'adej rr'l'znic"' bo jów . ('ldrIal osht· 
ni hołd padłym na p0derunkll boha 
teroi11. 

Tuż obok TOlTIa:'J..owa. p'ClprOf'tL1 "przez' Mi .Iski 1mna~·7.0\\ a Ma<:o"'I€ckipg'o czy 
~cianę '< znajoujf' się o,:'(Ida napolv robfJt ni (Jf! ,,;\" ,za,l', starani8 Q przdączenie 

nicza, nap<lly chlflpska. Na7y,,-a "lię Racz Ka<!zklj dl(') mi;:]~ta, co h~'l()tb\' ?:upełnle tla· 

ka. Zami'es7ka li tam robotnicy pracują IV tU'l'alnym r<Jz",iązani-em I \\(-'stii. Ktoś 

To m a,s7,('Iwip. Więcej je.<:7.<:7-e: rzęść za· tam jed'nal< uparł !'.ię i I aezka wciąż. 

kładó''\' PFS.J rÓ1ł.-nież zn<łjn-uie sil; na \\-hre-w, (~ ta'k pG\\'i€m naturalnl'mu cią· 

t~'m tereni!'. C~ła h.iena w h m, re Kacz-\ żenilI, ui':€Ż) Ó() p,')\-'iatu ra\\:kiego. 
ka należv rio pO\\'iatu nl\\·slde.g'o. 7:arząd 
11-.-1111_1111 .... 1111 

Przygo dy 
Jasia 
Wief[i~iUJ 
1I1111I!11111!!IIIIIIIII1IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII 
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CENY OGtOSZE . \\' tekście (stront - 4 >zpaJty ) od l mm dQ 100 mm zł. 145 za l mm, od 101 - 200 mm zł. \70, powyżej 20 1 mm ~!. 2tO. Za tekstem (strona - 8 szpalt) od \ clo 100 11'; 
zł. 55 za l mm 'ld leJl - 200 ;:n 'T! 7.1 ,'" PO\\'VlC' :mo 11m zł. !lO.- -';ekro:og (strona - 4 5zpal ty) od \ mm do 50 mm. xl. 30 za I mm. od 51 - 100 mm 7.1.'10. od 101 - 150 mm zł. fiO "'1\ y-
ej J 50 nim zł. 85. Ogl()~zenia dr(1)ne (ta 1 slo WO) :J'\ohist po.!? rcd'dn II. 20., It;;ndlowe z ł. 25. zguby zl. 20 '057.U". pracy 7.1. 10. W niedZiele i świr-Ia wszystkie ogloszenia o 30 pror, 

dro?ej, Za~:1 l. ,I •. 1I:.lel~r~ "V '.;'r, o 100 oroe. drożej, Ogłot;,,,oi~. t~belarycl;ne, bilanse i komb.'n?\\:alle. 0 100. voc .. droieJ. 02Io"z~ni" wy m!ił1(,>ve ~~rjd 1ro!wy'~h do 50 mnl przez l 
szpaltę 0 "O proc, Irou '. ponad :)0 mm I 2"lP 'lIlowe o 1~ pr0C d:ozel RaoatOl" IV zaonc l f orm;ę SIę nt~ udZIela. NIe przYJmuJe ;Ię odpOw •. edzlalnos :1 za ta}'ml:nowy druk ogłoszeń. 
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Echo UJI,stepu "DyDoRlO" UJ Lodzi 

z 
błędem łodzian 'zbyt niski wyskok do piłki 

l 
wysoki i przewyższa o Całą klasę grę naszych 1 \l0W'· ~,~~ 
najlepszych drużyn. 

Jeden z najlepszyr::h zawodników zespołu 

l "Dynamo", Jaku~zew , dał następuj ąc.ą Ch 1-
I raktery~TykE' drużyny łódzkiej: I 
I . Najwif:kszą wadą graczy. łód~ki~h jest zbyt 

I 
nIski wyskok przy ścmamu piłki. UderzE:.me 
piłki na niskiej wysokości nad taśmą jest 

I mało' skuteczne łatwe do blokowania: Poda-
nia i w)'stawieni.'l graczy AZS łódzkIego -
jeżeli chodzi o daklac1ność - to pozostawia­
ją wiele do życzenia. Potrójne blokQwanie jest 
również dużym błędem, gdyż powoduje nie­
potrzebne "zagęszczenie", co przeciwnik mo­

Fragment .I meczu ,,Dynamo" - AZS (1.6d!) że łatwo wyzyskać. 
W przeciwieństw' e do graczy "Dynamo", 

"Dynamo" (Moskwo) 

Mimo wszystko Polacy są gro~nyml prze.. 
Trzykrotny mistrz ZSRR w siatkówce mę- ścinających piłki równie łatwo lewą j!łk i 

skiej, moskiewskie "Dynamo" - jak już po- prawą ręką - ścięcia <.awodników łódzkich 
daliśmy - rozegrało pierwS'Zy swój mecz w są zbyt jednostronne. Bardzo często w ze­
Polsce Od terenie Łod7i, wygryv:,ając z miej-\ spole radzieckim ścinją piłki gracze drugiej 
scowym AZS 3: O (15: 10, 15: 3, 15: 6). Po- linii, mający dużo wię.;ej pola widzenia, niż 

Ciwnikami, a na względnk słabą Ich grę wpł, 
nęły p.awdopodobnie nieodpowiednie dla 
nich warunki gry, a mianowicie chłodne po-

14. Jak le skarby? Przecie! w kslq!kach 
zap isana tylko wstążka. 

wietrze 

ziom gry siatkarzy radzieckich jest bardzo grac,ze stojący przy siatce. 
Wczoraj sia1karze "Dynamo" odlecieli sa­

molotem do Krakov 'a, gdzie 29 bm. spotkają 
się z mistrzem Krakowa, KKS "Olsza". 

15. Albo pan o skarbach bajaJ". 
albo towar pan zatajał. -li Iw, .lkach 

Zaw'odowyc 

. 

UWAGA, RADCY ZAKŁADOWI 
PRZEMYSŁU WŁOKIENNICZEGO 

s • ritz p zygotowu·e S·q 
do Olimpiady Zimowej 

Mimo, że 01lmpiada Zimowa odbędzie się _ jazdy figurowej na lodzie, 40 łyżwiarzy star­
I dopiero za 4 miesiące, prace organizacyjne ' tować będzie w mislrzc..stw:;.ch jazdy szyb-

,a już w pełn ym toku. kiej. 

i 
Jak dotąd w mistrzcstwach hokejowych Przedstawiciele prasy zwiedzili jut trasy 

• zostało 19łoszonych 14 państw (Kanat.:a i Ho-
narciar~kie. na których będą odbywały się 

mistrzostwa. Najwyższy punkt startu będzie 
się mieścił na wysokości 2.800 m. nad pozlo-l [andia nie zostały zgłoszone). 16 łyżwiarzy I 

30 łyżwiarek weźmie udział w mistrzostwach mem morza. 

19 dni • 
OW zaw 

na słat'cte b:egów na przełaj 
Kundikiem (OM Zorgar izowane prze:- Woj. Urząd WF i PW \ skim )Z~ierz) - 13,43 

wspólnie z ŁDZLA biegi na przełaj zgrom a- TUR) - 13 : 45 ,3. 
dziły na starcie około 190 zawodników i za- W biegu dla old boy'ów (powyżej 35 lat) 
wodniczek . I zwyciężył 'Sujka (HKS - 4: 12,6 przed Fal-

W biegu kobiet ne ~ystansJe okolo 1.200 m. kiewiczem. (PKS) - 4: .,: ~9 i Nogajc:zykiem 
zwyciężyła Andrzejewska (.,Wima") w cza- ( (PKS) - 4. 15,5. Dystans bIegu wynosIł około 
sie 4: 18,6 sek. przed Pełką ("Wima") _ 2.000 r:n. 
4 : 31 2 i Dobrz ńczak (OM TUR) _ 4: 49 8. W biegu dla .seniorów ~a około 5.000 m. 
,y , \ przy 28 startUJących koleJność była nastę-

Startowało 13 zdw )dniczek. pująca: 1) Dychto (PKS) _ 19: 48,6, 2) Jań-
Bieg juniorów na dystansie około 2.400 m ., czyk (Zjedn.) - 20: 16,8, 3) Nowak (DKS) -

w którym stdrbwało aż 142 zawodników, 20: 28,5 Jako 25-ty przybiegł do mety znany 
przyniósł 'lwyrir>stwo Osmólskiemu (III pięściarz - Stasiak (ŁKS), v.itany owacyjnie 
Państw G'rn) --"s'e 13: 39 przel~ Zieliń- przez publiczn')ść. 

Z.K.S. "Jedność" 
przy;muje Z3Gisy 

z Inicjatywy Woi~w6dzkiego Komitetu 
Zydowsll.iego w Łodzi został zorganizowany 
nowy klub sportowy pod nazwą ZKS Jed­
ność. 

ZKS Jedność pOSiada jut następująee sek­
cje: piłki nożnej, b0kserską; gimnastyczną, 
tenisa stołowego . gier sportowych . 

ZapiSY przYJmuje i udziela :nforrnacti Se­
kretariat Klubu przy ul. W;ęckowskiego 32, 
pokój 17 z wyjątkiem niedziel w godzinach 
od 9 do 14 i od 16 do 19. 

Od Redakcji 
We wczorajszym sprawozdaniu z propagan­
dowych zawodów pływackich z udziałem 
pływaków bie" 'kich z~kradła siEl przykra 
omyłka w nazwisku zawodnika, o którym pi­
saliśmy, że startował po przebytej niedawno 
operacji kolana. Zawodnikiem tym, którego 
dzielność specjalnie st 1raliśmy się podkreślić. 
był ANTKOWSKI z KS Filmowlc, a nie Ja­
worski. Antkowski startował w biegu na 
100 m . st. dowolnym i sztafecie 5 x 50. 

I 
o Gl:. ~' "7 ~ H~IE SIĘ 

W "GŁOSIE rn ~ TNICIYM" 
naiDopularnjei~' fl ' ." " ' \' 11 W 'I'~;~wództwie 

Zarząd Związku Zawodowego Rob. l Prac. 
Przemysłu Włókienni-:zego Oddział w Łodzi, 

zwołuje w środę dnia 29.10 rtl o godz. 14-ej 
w sali PZPB Nr 3 (dawniej Geyer) konferen­
cję Radców Zakładowych. 

k 948 
Sprawy b , ważne. Obecność obowiązkowa 

pod rygol em organizacyjnym. ~~. c i e śnienia stosunków sportowych między Z ~ n~ G Polską 
DO KIEROWNIKOW SWIETLIC 

Zw. Zaw. Rob. i Prac. Przem. Włókienni­
czego, Wydz. Kult.-Oświatowy podaje do 
wiadomości, iż odbędzie się w dniu 29,10 br 
o godz. 16-ej, w świetlicy Geyera - Piotr­
kowska 272, zebranie instruktorów (reżyserów, 
kierowników chóru etc.) pracujących w świet 
licach fabrycznych. 

Kierowni-::y świetlic następnie winni dostar 
czyć Wydziałowi wykazu wyuczonych pieśni 
i imprez scenicznych, z uwzględnieniem, co 
obecnie przygotowują. 

W trosce o zdrową ideologię każdego 
teatralnego tekstu będącego w przygoto­
waniu prosimy kierowników świetli,: o 
przysyłanie wszelk.ich tekstów scenicznych, ! 
celem przejrzenia do Wydz. Kult.-Oświat. 

Państwowy U ząd WF I PW otn:ymał z Mo- tury PLzycz:neJ i Sportu zaJpowiada n,adesłanie 
skwy pismo od zastępcy przewodn.iczącego w najbliższym czasie swoich prop<)zycji od­
Państwowego Komite.tu Kultury Fizycznej i nośnie spotkań ze sportowcami polskimi na te­
Sportu przy Radzie Ministrów ZSRR, D. Post- renie Zwi ązku Radzieckiego. 
hikowa. Jak z tego wynika, kontakty sportow~ mię-

W piśmie tym Państwowy Komitet Kultury dzy Polską i Związkiem RadzieC"-im, których 
Fizycznej i Sportu potwieroza odbiór propono- pierw6zym etapem były ostatnie spotkania w 
wanego przez PUWF .i PW kalendarz.a spotkań boksie i obeanie Sipotkania w siatkówce -
sportowych radziecko - polskich :na rok 1948. pneradzać się zaczynają w ścisłą współpracę 

Proponowan.y przez Polskę kalendarz imprez na polu sportowym. Niewątpliwie współpraca 
będzie wzięty pod uwagę przy układa'lliu ka- ta i coraz częst6ze wizyty spoIltowców radziec­
lendarza spotkań międzynarodowych i między- kich w Polsce oraz wyjazdy polskkh sportow­
pańs~wowych sportowców radzieckich w 1948 ców do ZSRR - przyczyn i ą się do podniesie­
roku. Równocześnie Państwowy Komitet Kul-' nia poziomu polskiego sportu i - <Xl najważ-

Ua S dwudn·owej W·zyty 
koszykarzy Warty w Łodzi 

W decydującym spotkaniu o wejście do kI.l Łodzi rokuje mu jak lIlajlepsze widoki w zbli­
Obowiązek dopilnowania powyższych na- A w siatkówce panów drużyna HKS zdecydo- żających s i ę rozgrywkach o mis-trzostwo l1gi 

kła damy nCl Rady Zakł aoowe wanie pokonała zespół Splotu w stosunku 2:0 k05.zykowej. 

Przypominamy o nadesłaniu wykazu anal­
fabetów , sprawozdań szematowych, prelimi­
nanv i proto:{ołów z po~iedzeń Komisji Kult. 
Oświat. 

Kier. Wydz. Kult.-Ośwlat. 
Z PALUSIAK 
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(15:8, 15:7).. . . Na tle doskonale grających gospodarzy ze-
. Spotka~'lle towarzyskie w ~Iatlkowce panów spój Warty, który wystąpił w najsi1niej.zym 

między mIstrzem .. Łodzi .AZS l ma,trzem Plotr- swoim składzie, wypadł raczej blado. - Wię.k­
kowa "Concordl ą zakonczyło SIę łatwym zwy szość punktów padła z dalekich rzutów Dyle­
clęstwem AZS w stos .. 2:0 (15:3, 15:8). wicza. Reprezentant Polski, Iwanow, sta7annie 

W koszykówce panow druzyna YMCA zre- pokryty" przez Ulatowskiego wypadł słabo. 
hilJb i litowała się za. poniesioną porażkę z ub. .. Punkt dla YMCA d b li: OD . d 18 
tygodma, wygrywając z dwukrotnym ZWYClęZ- Ż '. . y . z o y wglr. ' 

K O '" U N I K A T I cą KKS dobrym Zeg' ol m W t a' k" yhnskl 17, Ul'atowskl 8, Barszczewskl 10, 11-
. . . . . . ' .. p e ar y pozn ns. lej minowicz 2, Że jmo 2. Dla Warty: Dylewicz 9, 

PrezydIUm .MleJskIel Rady . N~rodo,~eJ v.: ~tos . . 57·1~2 (23.9)tk· Y~CA KzaKgsrałoabo kla?~ le- Pawlicki 4, Iwanow 4, Dziel 3 i Krupka 2. 
'zywa wszystklC'h radn ych do wZIęcIa udzla- p.eJ, amze I w spo anIU z . ecnosc re- . ... . 
! W pogrzebie vi-::eprezy denta Gallasa , który prezentacyjnego obrońcy Pol-soki, Ulatowskiego W spotlkamu ko~zykowkl panow o m!-
lhędzle się we wtorek o godzinie 14-ej z w spo~ób ba~dzo ja,sJcrawy wpłynęla na samo- strzostwo kI. B zes~oł TU~ II pokonał zespoł 

; > ści oła Matki Boskiej Zwycięskiej. poczucIe druzyny. AkCje ofenrzywne nabrały YMCA II w stos. 30.19 (12.7). 

W związku 7e Z!Tonem Wiceprezydenta 
Łódzkiego Gallasa 

W związku ze śmie l clą W iceprezydenta m. 
odzi , Kazimierza Galla~a , OKW ZMD w 1..0-

'~i zawiadamia swoich członków, iż dnia 28 
,n. winni się stawić w lokalu własnym (Koła 
ir ódrnie>śc J e) przy ul. Żeromsk iego 4t, O go­

rhinie 13.00. Oh e>c n n~r nhnwi'l7kowa, 

rozmachu i zdecydowania - wyróżnił się tu- W towarzyskim spotkaniu w siatkówce pa­
taj Zyliński, którego zagrania godne były re- nów. między mistrzem Piotpkowa "Concorcti ą " 
prezentanta Polski. W drugiej połowie zawo- i mistrzem kI. B Łodzi, zespołem HKS zwycię­
dów na dobre "ro1Jkręcił się" Dowgipd, u któ- stwo odnieśli harcene w stos. 2:1 (15:13, 14:16, 
rego zaobs erwowaliśmy tym razem większą 15::3). , 
ruchliwość i, co najważniej,s·za, większą chęć Spotkanie w koszykówce między Wartą i 
do rzutów do kosza. W obronie, jak wspom- ŁKS zakończyło s i ę zdecydowanym zwvc i ę­
n i eliśmy, "błyszczał" U1atowski, którego współ stwem gości 57 :12 (23 :2) W Warcie wyróżni! 
partnerzy stara li s i ę jak mogli, co w zn.acznym l' się Iwanow, zdobywca 26 punktów oraz obroń­
c:lonni" im unilwilln ... iA. Snhotnia ara laistrza ca Ma tv siak. 

niejsze - do wzajemnego poznania flię sporo 
towców i młodzieży polskiej I radzieckiej. 
Wszystko to wpłynie jeszcze baTdziej :na bliż­
sze zacieśnieni e węzłów wzajemnej prILyjażn,i 
między obu narodami. 

W kalendarzu spot:kań sportowych polskoo 
radzie.ckich, PUWF i PW m. in. pnewidywa.ł: 

Występy zapaśników ZSRR w ~jlku mia­
stach polskich; lekkoatletów i lekkoatletek; 
narelany; koszykany I koszykrurełk, któm;y 
wezmą udział w trójmeczu Polska - ZSRR -
CSR; szermierzy i szermierek; między;państ­
wowy mecz ciężko-atletY'c"Lny (w podnoszeniu 
ciężarów i w zapaśnictwie); mecz głuchonie­
mych ZSRR I Polski ; przybycie siatkarzy i 
siatkarek, pływaków i gimniIJstyków; raid ko­
larski Warszawa - Moskwa; przybycie bok­
serów (niezależnie od już roz-egranych me­
czów). 

W najbUiszych dniach PUWF ł PW otrzyma 
propozycję ZSRR odnośn i e wyjazdów sportow­
ców polskich do Zwi ązk u Radzieckiego. 

Z ostatniej chwili 

Kolczyńsks n re przvledzie 
mecz przełożony na 9 listopada 

Późnym wle.:zorem nadeszła wczoraj wia­
domość z Warszawy potwierdzi:<ąca kontu­
zję oka Kolczyńskiego, wskutek czego zapo­
wiedziany na Jutro mecz Gr:Jchów-ŁKS nie 
odbędzie się. 

Spotkanie to zostało przei.ożone na dzień 

9 listop3d ... 

C.D.K.A. W Czechosłowacii 
Tegor:Jczny mistrz piłk 3rski ZSRR, druży­

na Czerwonej Armii CDKA, została zaproszo­
na do Czechosłowacji, gdzie rozegra kilka 
spotkań. Przeciwnikami CDKA będą naj sil­
niejsze zespoły czechosłowackie. 
Piłkarze rad'deccy wyjadą z Moskwy w 

najbliższych dniach. Pierwszy ich występ na 
terenie Czechosłowacji nastąpi w dniu 2 li­
stopada rb 


